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z dnia

z Polską rokowań na tej właśnie podstawie 
nie może w niczemzmienić prywatne oświad­
czenie przedstawicieli Landbundu. W inte­
resie rolnictwa niemieckiego, któregb cięż­
kie położenie spotyka się powszechnie z peł- 
nem zrozumieniem, należałoby więc ostrzec 
te koła rolnicze przed przeciąganiem struny 
i przed ogłaszaniem alarmujących progra­
mów, które w tej formie, w jakiej ukazało 
się oświadczenie Landbundu, mogą tylko spo­
wodować protest ze strony innych kół nie­
mieckich, a temsamem zaszkodzić interesom 
rolnictwa niemieckiego.

BERLIN, 25,1. PAT. Berliner Ztg am Mi­
ttag donosi, że w dniach najbliższych przy­
być ma do Berlina z Moskwy Ambasador 
Niemiecki w Moskwie hr Brockdorf-Rantzau. 
który w ostatnich dniach miał prowadzić z 
członkami Rządu Sowieckiego wyczerpujące 
narady na temat aktualnych wielkich zagad­
nień politycznych. Dalej donosi B. Z. am 
Mittag:

— Rząd Sowiecki ma w dalszym ciągu 
trwać na stanowisku polityki zbliżenia mię­
dzy Rosją, Niemcami i Ameryką i zamierza 
za pośrednictwem swego Ambasadora w Pa­
ryżu wybadać opinję francuską w sprawie 
przymierza między Francją a Sowietami. So­
wieckie Koła Dyplomatyczne, przypuszczają, że 
Rząd Francuski ze względu na przyrzeczone 
przez Sowiety daleko idące koncesje handto- 
wo-polityczne zajmie wobec propozycji So­
wieckich przychylne stanowisko. Ambasador 
Niemiecki w rozmowach z członkami Rządu 
Sowieckiego miał podkreślić imieniam Rzą­
du Rzeszy, że Niemcy narazie nie mogą brać 
pod rozwagę planów sowieckich z tego 
powodu, iż postanowienia paktu zachodnie

wi konkurencji z innemi sąsiedniemi 
portami. W stosunku do Polski Se­
nat będzie dążył do tego, aby istnie­
jące lub mogące się w przyszłości 
wyłonić kwestje sporne między Gdań 
skiem a Polską, o il-e możności regu­
lować w drodze bezpośrednich ro­
kowań. Senat W. M. będzie się sta­
rał uzyskać od Polski zgodę na do­
puszczenie delegata gdańskiego do u- 
działu w rokowaniach handlowych 
niemiecko-polskich.

mentów. W czasie przeprowadzania zatrzy­
manych do Komisariatu jeden z nich, który 
posiadał nabity rewolwer, pokazał legityma­
cję, wystawioną na imię deputowanego Mar­
ty, protestując przeciwko aresztowaniu; dru­
gi, ktćrefo tożsamości nie stwierdzono został 
zatrzymany do dyspozycji sądu. Pierwszego, 
który wylegitymował się jako Marty, zamk-

Lec, nasz Orle, w górnym pędzie, 
Sławie, Polsce, światu sini.

Warszawianka, pie&i z r. 1831

WARSZAWA
PIĄTEK, 27 STYCZNIA 1928 ROKU

handlu amerykańskim. Przedstawi­
ciel Meksyku zapytał w swem prze­
mówieniu , w jaki sposób wprowadze­
nie idei panamerykanizmu może być 
uwieńczone powodzeniem, o ile nikt 
się nie liczy z czynnikami gospodar­
czymi, które odgrywają główną rolę 
w stosunkach międzynarodowych.

KRAKU* , 
LWÓW I

BERLIN, 25.1. PAT. Omawiając protest 
przedstawicieli Landbundu przeciw zawar­
ciu traktatu handlowego z Polską, zbliżona 
do p. Strcsemanna Taegłirihe Rundschau w 
wydaniu z dnia 25-go b. m. pisze:

— Będzie może pożyteczne, jeżeli wska- 
źemy, iż platforma, na której p, Hermes pro­
wadzi obecnie rokowania z Polską, została 
Jednomyślnie zatwierdzona przez cały Rząd 
Rzeszy. Temsamem zas stanowi ona również 
nrogram Niemieckiego Ministra Wyżywienia. 
Jest rzeczą samo przez się zrozumiałą, że 
woli Rządu Niemieckiego do prowadzenia

Przyjazd i
BERLIN, 25,1. Dziś o godz. 8-'ćj m. 

40 rano przybył tu Prezes Litewskiej 
R. M. p, Waldemaras wraz z małżon­
ką. P. Waldemaras owi towarzyszy dy 
rektor w litewskim Ministerstwie 
Spraw Zagranicznych dr Zaunias. W 
ciągu przedpołudnia p. Waldemaras 
odwiedził Ministra Spraw Zagranicz­
nych p. Stres eman na.

nie możemy. A o takie przekonanie 
nikt nawet starań ni« czynił.

W przeszłości swojej nie ugiąłem 
karku przed Rosją carską, odrzuca­
jąc propozycję łaski cesarskiej Nie 
zgiąłem karku przed bolśzewizmem, 
gdy będąc pod aresztem huknąłem 
pięścią w siół, twierdząc, że mogą 
mię rozstrzelać, lecz wymyślać mi 
prawa nie mają. I nie zegnę karku w 
dobie obecnej do tej chwili, gdy zo­
stanę przekonany.

Idziemy w dal po drodze wytknię­
tej, jasnej i wyraźnej, określonej nie 
jednokrotnie przez Stronnictwo Chrze 
ścijańsko-Narodowe, a dewizą naszą 
jest dewiza, z którą przeszedł przez 
twarde koleje losu i łata wygnania 
jeden z najtrwardszych duchów w 
Polsce, ks, Roman Sanguszko, a de­
wizą tą jest: z przekonania.

Wacław Szadnrski

SŁOWA
BERLIN, 25.1. PAT, Berliner Zeitung am 

Mittag ogłasza dziś artykuł p. Waldemarasa 
o stosunkach niemiecko-litewskich. P. Wal­
demaras zaznacza m. in,:

— Rząd Litewski nie żywi żadnych wro­
gich zamiarów wobec mniejszości niemiec­
kiej na Litwie, Rząd Litewski dołoży w 
przyszłości większych, niż dotychczas, sta­
rań aby nie dopuścić do stosowania repre- 
syj wobec żywiołu niemieckiego. Osobiście 
zajmę się każdą skargą niemiecką i w każ­
dym poszczególnym wypadku porozumiewać 
s’’ę będzie z gubernatorem Kłajpedy. Niemcy 
litewscy w przyszłości nie będą już mieli 
powodów do uskarżania się na prześlado­
wania ze strony władz litewskich. Najlep-

NIEZNANE USTĘPSTWA
Aj, Wschodnia donosi z Moskwy:
Na podstawie doniesień z Kowna Izwie- 

stja twierdzą, że Rząd Litewski dla wywar 
cia natasku na Polskę w możliwych roko­
waniach polsko-litewskich, postanowił co­
fnąć swe znaczne ustępstwa, jakie poczynił 
Polsce dla umożliwienia wznowienia ro­
kowań polsko-litewskich.

go wzbraniają Rządowi Niemieckiemu wią 
zanie ^>ię w jakikolwiek sposób na Wscho­
dzie, o ile pozostawało!y ono w sprzecz­
ności z postanowieniami umów, za­
wartych z Mocarstwami Zachodniemi. 
Rząd Sowiecki miał otrzymać wiadomości 
z Waszyngtonu, według których Ameryka 
dąży do rozbicia Ligi Narodów. Licząc się 
z możliwością osiągnięcia tego celu przez 
Amerykę, Rząd Sowiecki pragnie już obec­
nie poruszyć wszystkie sprężyny, aby w od­
powiedniej chwi i stanąć w pierwszym szere 
gu Państw, mających utworzyć nowy związek 
Mocarstw według planu amerykańskiego. 
Rząd Sowiecki w najbliższym czasie za­
proponuje Rządowi Waszyngtońskiemu, za­
warcie paktu, opartego na wzorze układu, 
jaki przedłożony zostanie Rządowi Francu­
skiemu, Sowiety liczą na pożyczkę amery­
kańską wzamian za zobowiązanie udziału 
swojej floty w wojnie przeciw Anglji.

Wszystkie te zagadnienia mają być przed 
miotem narad, prowadzonych przez Amba­
sadora Niemieckiego w Urzędzie Spraw Za 
granicznych Rzeszy.

GDAŇSK, 25.1. PAT. Na wczoraj- 
szem zebraniu dzielnic o wem partji 
niemiecko-liberalnej nowy senator 
tej partji p. Siebenfreund wygłosił 
dłuższy referat na temat polity1».] no 
wego Senatu W. M, Sen. Sieben­
freund położył wielki nacisk na ko­
nieczność przeprowadzenia reformy 
administracyjnej, a w związku z tern 
redukcji aparatu urzędniczego. Jed- 
nem z głównych zadań nowego Se­
natu będzie umożliwienie Gdańsko-

P. WALDEMARAS W BERLINIE
I ROZMOWY

O godzinie 5-ej popoł, odbyło się 
pierwsze spotkanie p. Waldemarasa z 
p. Ministrem Stresemannem. Rozmo­
wa trwała stosunkowo krótko i wy­
niku jej nie ogłoszono. Właściwe ro­
kowania handlowo-polityczne rozpo- 
czną się w dniu jutrzejszym. P. Wal­
demaras wyjeżdża z Berlina w nie­
dzielę.
MIŁOŚCI
szym dowodem poszanowania, jakie Rząd 
Litewski żywi dla kultury niemieckiej jest 
fakt, że Rząd Kowieński z własnych fundu­
szów założył i utrzymuje gimnazjum niemiec 
kie w Kownie. Jest rzeczą Rządu Litewskie 
go, aby pozyskać Niemców dla szczerej 
współpracy z Litwinami. Wśród zagadnień 
narodowościowych w Europie północno- 
wschodniej sprawa stosunków niemtecko-li- 
tewskich powinna być pierwszą, którą uda 
się załatwić w sposób zadawalający.

Taegliche Rundschau podkreśla, źe po 
uprzejmych słowach p. Waldemarasa pod 
adresem Niemiec, Rząd i opinia niemiecka 
oczekują niebawem czynów, potwierdzają­
cych złożone w Berlinie przyrzeczenia.

PARYŻ, 25.1. PAT. »Deputowany komuni­
styczny Marty, który miał odsiedzieć karę 
Więzienia i poszukiwany był przez policję 
postał aresztowany w następujących okolicz­
nościach:

Dwaj policjanci, którzy dokonywali objaz­
du nocnego na rowerach w Boulogne (Seine) 
zauważyli w bramie jednej fabryki dwuch

OKRADZENIE
BRATANICY PAPIEŻA

MEDJOLAN, 25.1, PAT. Mieszkanie bra> 
tanicy Papieża p. Angeliki Ratti zostało 
okradzione. Wiadomość o zamordowaniu p. 
Ratti jest nieprawdziwa.

(Wczoraj telegram z Berlina o zamordo-, 
waniu panny Angeliki Ratti rozesłała PAT- 
iczna, co w poważnem doniesieniu prostuje)

KRÓL AFGANISTANU W PARYŻU
PARYŻ, 25.1. PAT. Przybyła tu afgani- 

stańska para królewska w towarzystwie 
swej świty. Na dworcu powitał ją Prezy­
dent Doumergue w otoczeniu członków Rzą 
du. Zgromadzone tłumy publiczności urzą­
dziły gościom owację.

WALKI W NIKARAGUI
MANAGUA, 25.1, PAT, Shrzelcy morscy 

St. Zjednoczonych zajęli główną kwaterę 
jen, Sandino, szefa powstańców, która znaj­
dowała się na górze El Chipote, zbombardo 
wanej w dniu 16-tym b. m. przez samoloty 
amerykańskie.

BOJKOT KOMISJI SIMONA
MADRAS, 25.1, PAT. Po dwudniowej dy 

skus# Rada Ustawodawcza Madrasu posta 
nowiła 64 głosami przeciwko 28 bojkotować 
komisję Simona, której zadaniem jest prze 
prowadzenie badań nad zmianami, które no 
leży przeprowadzić w konstytucji Indji.

STOPA DYSKONTOWA W AMERYCE
WASZYNGTON, 25.1, PAT. Federal Re­

serve Bank w Chicago w dniu dzisiejszym 
podniósł stopę redyskontową z 3 i pół do 
4 zł.

PAŃSTWOWA KOMISJA WYBORCZA
Wczoraj, dnia 25-go b. m,, odbyło się 

pod przewodnictwem Jenc-ralnego Komisa­
rza Wyborczego p. Wiceministra Cara po­
siedzenie Państwowej Komisji Wyborczej, 
na którem rozpatrywano w dalszym ciągu 
przedłożone listy.

Przyjęto listy nr. 12 (Chłopskie Stron­
nictwo Radykalne), 14 (Związek Chłopski 
p. Stapińskiego), 15 (Polskie Stronnictwo 
KatołickoJLudowe), 17 (Zjednoczenie Na- 
rodowo-Żydowskie w Małopolsce), 18 (Blok 
Mniejszości Narodowych w Polsce), 19 (Je- 
dnist Selrob).

Dłuższą dyskusję wywołała sprawa listy 
nr. 13 (Jedność Robotniczo-Chłopska).

Przedstawiciel P. P. S, wykazywał, że tp 
jest lista komunistyczna. W bardzo ostrych 
słowach wystąpił przeciwko temu twierdze 
niu pełnomocnik tej listy, który zarzucał 
przedstawicielowi P, P, S denuncjację i 
wyparł się, jakoby lista ta była komunisty­
czna.

Komisarz Jeneralny p. Car, referując tę 
listę, oświadczył, że z 1600 podpisów, ze­
branych na tę listę w dwóch okręgach od­
pada cały szereg nieczytelnych i pisanveh 
jedną ręką tak, źe ogólna liczą nie docho­
dzi do tysiąca obowiązujących podpisów.

Komisj-a. nie znalazła jednak podstaw 
prawnych do natychmiastowego odrzucenia 
tej listy i poleciła p. Komisarzowi Jenerał- 
nemu, by do następnego posiedzenia, które 
odbędzie ®ię w piątek, dnia 27-go b. m., 
przygotował dokładny opis podpisów nie­
czytelnych i podejrzanych 1 zależnie od le-: 
£°. czy liczba ważnych podpisów nie do- 
siągnie tysiąca, czy też osiągnit tę ilość, 
lista zostanie odrzucona albo przyjęta.

Następnie do posiedzenia piątkowego 
odroczir.o również przyjęcie listy nr. 16 
Głównego Komitetu Wyborczego Lewicy- 
P. P. S Przeciwko tej liście wystąpił peł­
nomocnik P, P. S., który wwwodził, że 
część nazwy w słowach P. P. S. może wy­
wołać wśród wyborców zamieszanie, po­
nieważ nazwę tę ma lista nr. 2, Komisja 
stanęła jednak na- stanowisku, że właściwa 
nazwa listy 13 opiewa: Główny Komitet 
Wyborczy Lewicy-P P. S., co dostatecznie 
odróżnia ją od listy nr. 2, która ma na­
zwę tylko P. P. S. bez żadnych dodatków. 
Ostateczne załatwieni^ sprawy oó.oczo-c.

Do piątku odroczono również inne drob 
niejsze sporne sprawy, jak n. p. bardzo blis 
kie podobieństwo nazw: Žvdowski Narodo 
wy Blok i Narodowo-Państwowy Blok Pra 
cy i t, d,

Z kolei przyjęto listę 25 (Polski Blok Ka­
tolicki Polskiego Stronhictwa Ludowego 
Pia®t i Chrzęść. Dem.) oraz 33 (Ogólno-Ży- 
dowski Narodowy Blok Wyborczy) do Sej­
mu i Senatu.

Listy od 20 do 24, od 26 do 32 oraz 34 
i 35, będą omawiane na następnem posie­
dzeniu, ponieważ do wczorajszego dnia nie 
byłv jeszcze jwzygotowane referaty.

Następnie przyjęto następujące 1’sty pań­
stwowe do Senatu 1, Bezp, BI. Współ, z 
Rząd., 2. P. P. S„ 3. P. S. L.-Wyzwole­
nie, 7. N, P. R„ 8. Ukr, Sei. Rob. Socj. 
Obj„ 10. Str. Chł,, 12. Chł. Str. Rad., 14. 
Zw. Chł.. 17. Ziedn. Nar. Żyd. w Ma>opol- 
sce, 18. BL Mniej. Nar. w Polsce, 24. Kato- 
Pcko-Narodowa. 25 Pol. BJ. Kat P S. L— 
Piast i Ch. D., 33. Ogólno-Żyd. Nar, BI, 
Wyb.

Następne posiedzenie w piątek, dnia 27-go 
b. m.

SŁOWO... ALE NIE HONORU
Rozdziałem, dokonanym w Str. Chrz.- 

Nar., i wytworzeniem się osobnej grupy 
Chrz. Str, Roln. zajęło się m. in. także wi­
leńskie Słowo, ale., na swój sposób.

Więc naprzód w wydaniu z 22-go b. m. 
wileńkie Słowo sfałszowało doniesienie o 
rozłamie, przez obie strony wydane, opusz­
czając (jedyne ze wszystkich pism w Pol­
sce) z pośród podpisów Str. Chrz.-Nar, czte­
ry; Jerzy Ciechowski, Witold Czartoryski, 
Kazimierz Czartoryski, Tomasz Jełowicki.

Po raz setny i to wielekroć setny oka­
zało się, źe wileńskie Słowo mówi niepraw­
dę tak swobodnie, jak inni prawdę. Jeśli 
to pismo, a w szczególności jego polityczny 
pisarz p. Cat-Maćkiewicz, przeprowadza 
spór jakiś, pierwszą jego troską jest nie 
to, by czytelników swych zapoznać z praw­
dziwą myślą przeciwnika, ale by ją przed­
stawić nieprawdziwie. Gdyby dziennikom 
wydawano paszporty, wileńskiemu Słowu w 
rubryce znaków szczególnych wpisanoby: 
przekręca.

W wydaniu z 24-go b. tn. p. Cat-Mackie- 
wicz zajmuje się obszernie, p. t. Hisłorja 
Chaenów, zniesławianiem pracy tego stron­
nictwa.

Jak daleoe dla p. Ca {-Mackiewicza niema 
niemożliwości w odwracaniu prawdy naopak, 
niech zaświadczy choćby taki ustęp jego 
wywodów, odnoszący się do walki Str. 
Chrz.-Nar. z ustawą o reformie rolnej w 
r. 1925:

— ...Podczas debat nad ustawą o parce­
lacji i osadnictwie, wniesioną do Sejmu 
przez p. Grabskiego, taktyka Klubu Ch.-N. 
ułatwiła tylko zadanie zwolennikowi tej u- 
stawy p. Witosowi. Wygłaszając krytykę tej 
ustawy z trybuny i poprzestając na tern, p, 
Stroński szedł na rękę p. Witosowi, który 
nawet bardzo takiej opozycji z prawa po­
trzebował. Wskazywaliśmy wtedy inny, o 
wiele skuteczniejszy njż najlepsze przemó­
wienia, sposób niedopuszczenia tej ustawy 
do uchwalenia, należało mianowicie aby 
Klub Ch.-N. usamodzielnił swe stanowisko 
i obalił gabinet Grabskiego...

Skąd było wziąć większość na to, tego 
wskazujący p. Cat-Mackiewicz ani wtedy 
ani teraz nie wskazał i nie wskaże. A o tem, 
że Str. Chrz.-Nar. postawiło wówczas spra­
wę na gruncie łamania Konstytucji, stawia­
jąc wniosek o nieufność z powodu głoso­
wania nad taką ustawą w Sejmie i zapowia­
dając odwołanie się do Prezydenta Rzpltej 
w chwila podpisywania ustawy, oraz że 
wskutek tej pracy Str. Chrz. nastąpiły 
poważne zmiany i złagodzenia m. in. arty­
kułów o wierzytelnościach i o odszkodowa­
niu, oczywiście się nie mówi, bo mówienie 
prawdy pozostawia Słowo wileńskie innym. 
Ale w gruncie rzeczy dobrze, iż p. Cat- 
Mackiewicz nawet na. gruncie ustawy rol­
nej zaczepił Str. Chrz.-N. i p. Strońskie- 
go, bo tu już każdy uzna, iż nie zna miary 
ni granic w nieprawdzie.

Drugi dobry przykład to uwagi p. Cat- 
Mackiewicza odnoszące się do okresu po 
przewrocie majowym:

— ...P. Stroński także przestał być nie­
przejednanym opozycjonistą, sformułował 
mimikryczną formułę: „nie walczę z Rządem 
p. Bartla, lecz tylko z marsz. Piłsudskim”. 
Jednem słowem p.'Stroński gotów był współ­
pracować z p, Bartlem, byle tylko premjer 
Bartel „oddalił p. ministra spraw wojsko­
wych". Taka oryginalna formuła polityczna 
królowała w Warszawiance latem 1926...

P. Cat-Mackiewicz najspokojniej w świę­
cie podaje w cudzysłowach te swoje wy­
mysły jakby istotnie coś takiego znalazł w 
Warszawiance czy w tem co mówił lub pi­
sał p. Stroński.

Końcowa uwaga p. Cat-Mackiewicza 
brzmi:

— ...O ile przedtem Chrz.-Nar. byli fol­
warkiem endecji na ziemiańśtwo, o tyle 
terasz Chrz.-Nar. mają wszystkie dane, aby 
stać się awangardą myśli ziemiańsko-kon- 
serwatywnej w obozie endeckim

Możnaby poradzić p. Cat-Mackiewiczo­
wi, aby, zamiast być komórką Związku Na­
prawy Rzpltej wśród' zachowawców z Pr, 
Nar. i Org. Zach. Pr. Państw., został ra­
czej komórką myśli zachowawczej w obozie 
sanacyjnym, gdyby nie to, źe wogóle zby­
teczny jest już między niemi postillon 
d’amour po zaślubinach w liście wspól­
nej nr. 1. — St. St.

ZGON MATKI P. VAN HAMELA
GDAŇSK, 25.1. PAT. W Utrechcię zmarła 

wczoraj matka wysókiago komisarza Ligi 
Narodów w Gdańsku p. van Hamela.

czony do Warszawy. Wobec tego od­
padają wszelkie przypuszczenia, ja­
koby oświadczenia węgierskie co do 
tranzytu transportu do Warszawy 
mogły być oparte na jakichkolwiek 
prawdziwych podstawach.

NIEMCZECH ( ■
na ze stron nic wykazuje gotowości 
do ustępstw ani do rokowań.^ Stro-

Najprawdoiodobmej wmiesza się do 
tego Ministerstwo pracy i podej mie 
akcję pojednawczą.

Przysłowie angielskie powiada:
— It is very much to be wished 

,tha.t the laws be not only given, but 
'also executed...

Jest to zasada kultury zachodniej, 
;w ogonie której kroczymy, stwier­
dzająca, że chodzi nietylko o to, aby 
ustawy prawne wydać, lecz i o to. 
:żeby je wykonywać. Zasada ta, rzecz 
ioczywista, wkłada obowiązek wyko­
nywania ustaw prawnych nietylko na 
'obywatela, lecz tembardziej na tych, 
•co Państwem rządzą. Najmniejszy, 
najlżejszy, błąd dokonany przy wy­
konywaniu ustawy, świadomie czy 
nieświadomie, pociąga za sobą naj­
pierw, i to jest najgroźniejsze, demo­
ralizację. Uznawała to zresztą i b. 
Rosja carska, twierdząc słowami 
Piotra I: wsuje zakony pisať, koli 
ich nie ispołniat'. Po złamaniu tych 
zasad nastąpiły konsekwenqe: obec­
ny stan Sowdepji.

Jeżeli mówię o tem, to nie dlate­
go, żebym chciał przejść przez etapy 
twórczości prawnej w Polsce od cza 
sów odzyskania niepodległości i 
stwierdzić, że niewykonywanie u- 
®taw prawnych stawi Państwo na po 
'chyłej płaszczyźnie. Rzecz to stara 
fi znana, a znana tembardziej, że była 
jedną z głównych przyczyn utraty 
^niepodległości. Lecz ni« o to mi cho­
dzi obecnie.

Chcę jeno stwierdzić, że powinniś­
my iść za wskazówkami kultury za- 
,chodu, a nie wschodu. Czyto w za­
kresie twórczości prawnej, czy w za­
kresie twórczości politycznej zachod­
nie Państwa przeszły przez szereg e- 
tapów, z których zostały wyciągnię­
te właściwe wnioski. Z tej praktyki 
zachodniej powinniśmy czerpać peł­
ną dłonią, a nie szukać nowych kon- 
,cePcyi( wyobrażając, że jesteśmy na­
rodem wybranym i powołanym do te­
go. aby stworzyć nowe systemy, no­
we myśli genjalne, które staną się 
objawieniem.

Taką nową koncepcją jest obecny 
skład Rządu, do którego wchodzą lu­
dzie o krańcowo odmiennych zda­
niach, o odmiennych poglądach po­
litycznych, których nie łączą żadne 
podstawy, żadne przewodnie myśli, 
żadne określone zadania. Dalszym 
ciągiem tego systemu jest projekt list 
wyborczych rządowych, na których 
figurować mają przedstawiciele my­
śli konserwatywnej polskiej obok 
przedstawicieli lewicowych poglądów. 
Z tego konglomeratu krańcowo sprze 
■cznych przekonań mają być stworzo­
ne fundamenty, na których ma się 
oprzeć Rząd. Są to fundamenty bar- 
'dzo różne co do wysokości. I na ta­
kich fundamentach ma być zbudo­
wany gmach państwowości polskiej.

Jest to pomysł wcale nowy, stwier­
dzający właśnie szukanie własnego, 
nowego systemu, na wypraktykowa­
nie którego prawdziwie szkoda cza­
su, atłasu, no i najpierw pieniędzy. 
Siedzenie i staranie się o utrzyma­
nie się na kilku stołkach o różnej 
wysokości jest conajmniej niewygod­
ne, a także niepotrzebne. Tembar- 

,dziej, że nie trzeba być wielkim my­
ślicielem, żeby wiedzieć, co czynić 
należy. Powinien był być zbudowany 
jeden stołek z określonego matefału 
i o określonej wysokości, jednolity 
fundament z określonym celem bu­
dowy i wyraźnym programem wyko­
nania. Zostało to już wypraktykowa­
ne na zachodzie i niema żadnych da­
nych do stwierdzenia, że byłoby to 
niemożliwe w Polsce.

Parę miesięcy temu prof. Peretiat- 
kowicz wygłosił w Warszawie swój 

;nader interesujący odczyt p. t. Ceza- 
ryzm Demokratyczny. Stwierdził, że 
'w przeszłości i w obecnej dobie ma- 
jny przykłady Cezaryzmów Demokra­
tycznych, Lecz były Í SĄ Cezaryzmy 
twórcze, oo tworzą fundamenty pań­
stwowości na setki lat i są takie co 

przyszłości nic nie dają. Chciał- 
'bym, żeby Polska szła tą pierwszą 
<frogą, na której powinny byłyby się 
'®Potkać i zjednoczyć wszystkie pra­
worządne elementy w Polsce. Potrze­
ba jest na to silna wola i chęć prze­
konania, ale też trzeba mieć c zem 
przekonywać. Bez tego przekonania, 
b Ceł, ku któremu dążymy jest o- 
*reślony i że jest wyraźny, my iść

KATOWICE Wandy 30 I KRÄKOff 9

HAVANA, 2S.1. PAT. Przedstawi- 
ciel Meksyku przyłączył się dziś. do 
przedstawiciela Argentyny, żądając, 
aby konferencji panamerykańskiei i 
unji panamerykańskiej przyznano pra 
wo wyszukania środków dla zniże­
nia, jeżeli już nie zniesienia, wyso­
kich barjer celnych w wewnętrznym

ARESZTOWANIE DEP. MARTY

PRAGA, 25,1. PAT. We wczoraj- 
szem wyjaśnieniu rządowem w spra­
wie afery w St. Gotthard oświadczył 
m. in. Wiceprezes p. Schramek, 
że Polska kategorycznie zaprzeczyła, 
jakoby transport broni był przezna-

LOKAUT W
BERLIN, 25.1. AW. Przemysłów- 

cy metalowi przeprowadzili zapowie­
dziany lokaut w < \ 
metalowym środkowych Niemi-, c. Lo­
kaut objął 50,000 robotników. Zatarg 
jest narazie bardzo ostry, gdyż żad-

NARADY WSZECHAMERYKANSKIE
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KREDYT OBLIGACYJNY NA MELIORACJE
Fundusze, przeznaczone na melio­

racje z pożyczki amerykańskiej, ma­
ją być użyte na ten oel drogą stwo­
rzenia kredytów, opartych na 7 proc, 
obligacjach melioracyjnych Państwo­
wego Banku Rolnego, których warun 
ki iak i samych kredytów są obecnie 
opracowywane.

Dla osiągnięcia największej produk 
cyjności warsztatów rolnych koniecz­
ne jest, ażeby meljoracje mogły 
pójść drogą najkorzystniejszego wyży 
skania naturalnych warunków, jakie 
powstaną po przeprowadzeniu melio­
racji rolnych, co będzie możliwe tylko 
w wypadku, gdy pomoc kredytowa o- 
bejmie wszystkie rodzaje melioracji, 
zatem również takie ulepszenia, które 
nadają warsztatom rolnym większą 

,sprawność i obniżają koszta produk­
cji.

Meljoracje rolne szczegółowe, bę­
dąc podstawowym środkiem trwałe­
go podniesienia produkcji rolnej, win 
ny korzystać z kredytów w najszer­
szym rozmiarze, na: drenowanie, od­
wodnianie rowami i nawodnianie 
gruntów ornych, meljoracje łąk i pa­
stwisk oraz budowę stawów rybnych, 
w pełnej wysokości kosztu. Potrzeb­
na na ten cel suma będzie zależna 
głównie od możności przygotowania 
wczas odnośnych projektów i pokie­
rowania robotami wykonawczemi. W 
uib. r. wydrenowany został obszar 

,20.000 ha, a w latach następnych na­
sze przygotowanie techniczne pozwo­
li liczbę tę zwiększać, z roku na rok, 
m. w. O 75 proc., czyli wykonać w 
ciągu 2 lat ok. 100 tys. ha. Przy kosz­
cie 875 zł. za ha uczyni to 87,5 milj. 
zł., do czego doliczając 12,5 milj. zł. 
na inne miljoracje rolne, otrzyma­
my 100 milj. zł., jako sumę możliwą 
do przerobienia w latach 1928 i 1929.

Meljoracje podstawowe, mianowicie 
roboty regulacyjne i kanałowe, wy­
konywane w celu uzyskania odpły­
wów dla meljoracji szczegółowych o- 
raz usunięcia zabagnienia większych 
terenów lub ochrony od powodzi, win­
ny korzystać z kredytów na równi 
z melioracjami rolnemi, przeważnie 
żależnemi od nich. Przyznawanie kre 
dytów na te meljoracje, tylko w wy­
sokości udziału w kosztach osób in­
teresowanych i samorządów nie roz- 
wiąże sprawy z powodu małych kwot, 
wstawianych do budżetu na ustawo­
we zasiłki ze skarbu państwa oraz 
powolnej procedury w ich uzyskiwa­
niu. Przyspieszenie robót regulacyj­
nych można osiągnąć przez udziela­
nie spółkom kredytów w pełnej wy­
sokości kosztu, z tern, że udział pań­
stwa z tytułu należnego spółce zasił­
ku, byłby przelewany do P. B. R. na 
jej rachunek w terminach, jakie u- 
stali Min. Rob. Publ. (w poroz. z Min. 
Skarbu), zobowiązując się wstawiać 
odnośne kwoty do swego budżetu. W 
tym celu konieczne jest uznanie za­
sady, że Skarb Państwa może stać 
się dłużnikiem spółki, która zobowią- 
że się dłużną jej sumę cedować Ban­
kowi Rolnemu. Potrzeba kredytów 
na ten cel sięga wysokiej cyfry, bo­
wiem kosztorysy gotowych do wy­
konania projektów opiewają na 232 
milj. zł. Ponieważ roboty regulacyj­
ne zawsze rozkładane są na dłuższy 
czas, przeto przyjmujemy na 2-letni 
okres 24 milj. zł.

Zakłady wodne, wietrzne i inne, 
wznoszone celem osiągnięcia energji 
dla gospodarstw rolnych, stanowić 
winny 3-cią grupę przeznaczeń kre­
dytowych. Skoro bowiem tworzymy 
nową formę kredytów, gdy wiele war 
sztatów rolnych ma już grunta zmel­

iorowane, to nie należy zamykać 
drzwi bardziej przedsiębiorczym jed­
nostkom przed dalszem udoskonale­
niem swych warsztatów, zwłaszcza, 
że wyzyskanie energji wodnej daje 
się 'osiągnąć w sposób szczególnie e- 
konomiczny przez połączenie danego 
urządzenia z zakładem, spiętrzają­
cym wodę dla budowy stawów, na­
wodnienia i t. p. Zapotrzebowanie 
wielkie. Określamy je sumą 6 milj. 
zł. na okres dwuletni.

Urządzenia Sanitarne wiejskie, ma­
jące na celu zaopatrzenie wsi w wo­
dę do picia i użytku gospodarczego 
oraz utrzymanie wód w czystości i 
odprowadzenie zanieczyszczonych, 
stanowią 4-tą grupę potrzeb kredy­
towych. Zaopatrzenie osiedli w wodę 
stanowi ważną potrzebę przy scala 
niu i parcelacji, która załatwiana bę­
dzie przeważnie zapomocą studzien, 
jednakże wskazaną jest rzeczą, aże­
by kredyt był umożliwiony również 
na inne wskazane urządzenia, tak ze 
względu na korzyści materjaln-e, jakie 
gospodarstwa stąd osiągnąć mogą, jak 
przez wzgląd na higjenę wsi. Na o- 
kres dwuletni przewidujemy na ten 
cel sumę 3 milj, zł.

Budowa i ulepszanie dróg gospodar 
czych i stanowiących połączenie z 
ważniejszemi arterjami komunik acyj- 
nemi i ośrodkami handlowemi stano­
wić winny 5-tą grupę, korzystającą z 
kredytów, bowiem bez doprowadze­
nia dróg do właściwego stanu, meljo­
racje rolne nie mogą całkowicie speł­
nić swego zadania. Na terenach zmel­
iorowanych, gdzie obrót produktów i 
materjałów wzmaga się, znaczenie 
dróg proporcjonalnie wzrasta. Wyzy­
skanie dużych kompleksów bagien, 
po ich osuszeniu, nie jest do pomy­
ślenia bez przeprowadzenia nowej 
sieci dróg, co staje się konieczno­
ścią również na terenach, poddawa­
nych operacjom agrarnym. Udzielanie 
kredytu na ten cel można narazie o- 
graniczyć do dróg, które wymagają 
mniejszych nakładów, jak gruntowe 
o ulepszonej nawierzchni. Na okres 
dwuletni przewidujemy na ten cel su 
mę 8 milj. zł.

Budowle wiejskie nie powinny być 
również wyłączone z pod działania 
kredytów, chociażby przez wzgląd na 
to, że potrzeba przebudowy ich i uzu­
pełniania jest naturalnym następ­
stwem scalania gruntów oraz meljo­
racji, które powodują bardziej inten­
sywną gospodarkę. Zapotrzebowanie 
kredytów na ten cel będzie zależne 
w pierwszym rzędzie od warunków 
kredytów budowlanych wogóle. Przyj 
muljemy na ten cel 6 milj. zł.

Sączkarnie małego typu, budowa­
ne w okolicach odległych od kolei, 
winny być również uwzględnione w 
kredycie meljoracyjnym, natomiast 
zaopatrywanie drenami miejscowości 
o łatwej komunikacji należy pozosta­
wić dużym zakładom ceramicznym, 
produkującym taniej i lepiej, które o- 
pierać się mogą na kredycie przemy­
słowym. Wzmożenie produkci dren, 
wobec dotkliwego braku ich na ryn­
ku, jest bardzo ważne. Przyjmujemy, 
że w okresie dwuletnim powstanie 40 
małych sączkami, kosztem m. w. 
2.600.000 zł. z czego na kredyt od­
nosimy 2 milj. zł.

Ogólna suma kredytów na wyżej 
wymienione potrzeby melioracyjne 
sięga zatem w 2-letnim okresie 150 
milj. zł,, co stanowi zaledwie o 0,75 
proc, kwoty 20 miljardów złotych, na 
jaką obliczony jest koszt wszystkich 
meljoracyj w Polsce,

Amortyzacja nakładów na meljo­

racje jest różna, zależnie od ich ro­
dzaju, najszybsza przy stawach ryb­
nych i drenowaniu, dłuższa przy mel­
joracji łąk i pastwisk, najpowolniej­
sza przy inwestycjach regulacyjnych, 
sanitarnych, drogowych i innych. Po­
trzebie odpowiedziałoby ustalenie 
spłat pożyczek na meljoracje rolne w 
ciągu 13, względnie 18 lat, przy za­
stosowaniu 10 i 15-to letniej amor­
tyzacji, po upływie 3 lat wolnych od 
spłat. Dla pozostałych meljoracyj po­
żądany byłby dłuższy termin amorty­
zacji.

Oprocentowanie pożyczek obliga­
cyjnych pożądane jest, ażeby nie 
przewyższało stopy, ustalonej wzglę­
dem państwowego funduszu kredytu

PAT-iczna donosi:
Dn. 25 b. m. na Zjeździć Prezesów Okr. 

Urzędów Ziemskich przemawiał p. Minis-er 
Staniewicz, podkreślając, iż dzięki stwo­
rzeniu odpowiednich warunków ustawodaw 
czych i technicznych organizacji pracy, Mi­
nisterstwu Reform Rolnych udało się przy 
zmniejszeniu personelu o 5 proc, uzyskać 
obecnie w stosunku do r. 1925 4-5-krotny 
wzrost wyników prac nad przeprowadze­
niem reformy ustroju rolnego i w ten spo­
sób osiągnąć największy od początku ist 
nienia Polski obszar rozparcelowanych 
gruntów.

Na wstępie obrad popołudniowych, p. Mi 
nister dokonał dekoracji orderem Polonia 
Restituta dyrektora centrali Państwowego 
Banku Rolnego p. Borowskiego i prezesa 
O, U, Z.- w Białymstoku p. Kiedrzyńskiego, 
podnosząc zasługi odznaczonych na polu 
pracy paóstwowo-twórczef, społecznej i a_ 
grarnej.

Następnie p. radca Michalski wygłosił 
referat O rozrachunkach za przejęte i przy 
musowo wykupione ziemie. P. Plenkiewicz 
zreferował sprawę parcelacji podmiejskich, 
p. Woliński sprawę podziału kontyngentu 
550.000 ha na podstawię art, 5 ustawy o wy­
konaniu reformy rolnej pomiędzy poszcze-

Wczoraj, dnia 25_go b, m. na giełdzie ak 
cyjnej obroty były mniejsze, nastrój spo­
kojny i wyczekujący. Kursy niektórych pa 
pierów uzyskały po wczorajszej silnej bais 
sie pewne wzmocnienie (Starachowice, Mo 
drzejów, Ostrowieckiej Listy zastawne by 
ły mocniejsze. Z pożyczek państwowych 
podniosła się 5 proc, premiowa dolarowa 
z 60,00 na 6(,(X), nieco wyżej notowano 5 
proc, dolarową konwersyjną,

PAPIERY LOKACYJNE
5 proc. Państwowa Pożyczka Premjowa 

dolarowa 60.00-61.00, 5 proc. Konwersyjną 
67.00, 6 proc. Pożyczka Dolarowa 82.25, 10 
proc. Pożyczka Kolejowa 102,00 (zł, 175.44), 
5 proc. Pożyczka Kolejowa Konwersyjną 
61,00, 8 proc. L. Z, Banku Gospodarstwa 
Krajowego 93,00 (zł. 159.96), 8 proc. L. Z. 
Banku Rolnego 93.00 (zł 159.96k 8 proc. 
L. Z, Ziemskie zlotowe 82.50, 4 i pół proc. 
L. Z. Ziemskie 56.25-56,75, 5 proc, L. Z, m, 
Warszawy 64.50-65.00, 8 proc, L Z. m. 
Warszawy 80.50-81,25, 8 proc. L. Z, m, Ło 
dzl 77.00,, 10 proc m. Radomia 88.00, 8 
proc, obligacje komunalne Banku Gospo­
darstwa Krajowego 93900 (zł. 159.969), 6 
proc, obligacje VI Pożyczki Konwersyjnej 
m. Warszawy 1926 r. 62.75-63.00.

NOTOWANIA AKCYJ
Bank Dyskontowy 136.00, Bank Handlo­

wy 123.00, Bank Polski 162.50, Bank Zw. 
Spółek Zarobkowych 93,00, Spiess 155.00, 
Elektrownia Dąbrowska 65,00,. Wysoka 
143.50-144.00, Węgiel 96.00, Nobel 38.50, Mo 
drzejów 41.50-41.00, Ostrowieckie 82.50- 
83.00, Rohn 19,00, Starachowice 58.50-58.25- 
59.00, Ursus 11.75.

W popołudniowych obrotach pozagiełdo­
wych notowano następujące kursy: Bank 
Polski 162 i pół Starachowice 59 i trzy 
czwarte, Rudzki 49.00, Modrzejów 41.00, Lii 
popy 41.00, Węgiel 96.00,

NOTOWANIA WALUT
Obrót na giełdzie dewiz był nieoó wię­

kszy. Całe zapotrzebowanie pokrył Bank 
Polski przy udziale banków prywatnych. 
Do. ary wskutek braku popytu nie były dzi 

na meljoracje rolne (5,5 proc.) co 
przy 15-to letniej amortyzacn czyni 
około 12 proc, rocznie. Ponieważ ob­
ligacje mają być 7 proc., przeto ta­
kie oprocentowanie pożyczek będzie 
wymagało pokrycia paroprocentowej 
różnicy przez Skarb Państwa, koszt 
sum, wstawianych do budżetu pań­
stwowego na pożyczki, udzielane w 
dotychczasowej postaci.

Takie postawienie sprawy pomocy 
kredytowej na meljoracje będzie kon­
kretnym wyrazem usilnego dążenia 
Polski do zmeliorowania swych go­
spodarstw rolnych i podniesienia sta­
nu ekonomicznego całego kraju.

Inż. Boi. Powierza
Nacz. Dyr. Kr. Tow, Melioracyjnego

żyto Nr. 2, 122 i siedem ósmych, jęczmień. 
Malting 101, mąka 6.50-6.75.

CHICAGO, 25.1. PAT. Pszenica na fepiec 
127, ma marzec 130 i jedna ósma, na ma j 130 
i siedem ósmych, kukurydza na lipiec 92 
i trzy czwarte, kukurydza żółta 92 i pół, 
owies na lipiec 52 i jedna ósma, na marzec 
54 i siedem ósmych, na maj 55 i siedem 
ósmych, owies biały 58 i pół, żyto na lipiec 
104 i jedna ósma, na maj 109 i siedem 
ósmych, żyto loco 110 i trzy czwarte, jęcz­
mień Halting 85-96.

BILANS BANKU POLSKIEGO
PAT-iczna donosi:
Bilans Banku Polskiego za drugą dekadę 

b r. w pozycji kruszec (628.9 milj. zŁ), wa­
luty, dewizy i należności zagraniczne (668.2 
milj. zt), wykazuje zmniejszenie o 15.1 milj. 
zŁ do łącznej sumy 1.197.2 milj, zŁ Wah*tý 
i dewizy niezaliczone do pokrycia zmniej­
szyły się o 7.3. milj. zł, (199.8. milj. zł.). Po 
życzki zabezpieczone papierami zmniejszy­
ły się o 16 milj. zł. (38 milj. zł.), natomiast 
papiery funduszu zapasowego wzrosły o 
17.2 milj, zł. (54,9 milj. zł.). Natychmiast 
płatne zobowiązania (754.3 milj. zł.) i obieg 
biletów bankowych (912.4 milj. zł.) zumiej 
szyły się o 9,6 miltj. zł. do łącznej sumy 
1.666.8 milj. zł. Inne pozycje bez większych 
zmian.

SPRAWA WYWOZU I PRZYWOZU
PAT-iczna donosi:
Dnia 30-go b m. rozpoczną się w Genewie 

prace Komitetu Znawców do Spraw Ogra-* 
niczeń Przywozu i Wywozu, spowodowa­
nych przepisami weterynaryjnymi. Komi­
tet powyższy zbiera się w wykonaniu ą- 
chwał Międzynarodowej Konferencji EkonO 
mi c znej oraz postanowień Międzynarodó- 
wej Konwencji Antyreglamentacyjnej z liJ 
stopada 1927 r. i odpowiednich decyzyf 
Rady Ligi i Komitetu Ekonomicznego. Cę- 
lem prac Komitetu Znawców jest ustalenie 
w płaszczyźnie międzynarodowej gwaran- 
cyj, jakie mogą dać Państwa eksportujące 
produkty hodowlane dla zabezpieczenia 
Państw importujących przed zawleczeniemi 
zaraźliwych chorób zwierzęcych oraz uła­
twień przy przywozie, które na podstawie 
tych gwarańcyj mogą przyznać Państw® 
importujące. Ze strony Polski został za­
proszony przez Sekretariat Ligi Narodów 
do udziału w pracach Komitetu p. J. No­
wak, b. Prezes R. M., prof. Uniwersytetu 
Jagiellońskiego.

KOMISJA OPINIODAWCZA PRACY
PAT-iczna donosi:
Dnia 23-go stycznia r. b. odbyło sfę pod 

przewodnictwem p. Simona posiedzenie Ko­
misji Opńinijodawczej Pńacy przy Prezesie Ko­
mitetu Ekonomicznego Ministrów. Poza spra­
wami natury ogólnej przedyskutowano i przy­
jęto opinię w sprawie projektów rozporzą­
dzeń p. Prezydenta Rzeczypospolitej o za­
stawie rejestrowym na towarze, o Instytu­
cie Badań Konjunktur Gospodarczych, o 
karach za przekroczenie przepisów o mia­
rach, o państwowym funduszu kredytowym 
na podniesienie wytwórczości zwierzęcej o- 
raz nabywaniu zjemi przez instytucje, upo 
ważnione do parcelacji.

KOMISJA
DLA SPRAW CHŁODNICTWA

Została utworzona prtzy Ministerstwie 
Spraw Wewnętrznych stała Międzyminister­
ialna Komisja dla zbadania stanu chłodni­
ctwa w Polsce i opracowania planu racjo­
nalnego jego rozwoju. Do Komisji tej wocho- 
dzą poza przedstawicielami M. S. W. dele­
gaci Ministerstwa Przemysłu i Handlu, Rol­
nictwa, Skarbu, Wojska i Robót Publicz­
nych.

UMOWY LEŚNE
W dln. 23-go b, m. p. Minister Pracy i O- 

pieki Społ. podpisał obwieszczenie w spra­
wie zbiorowej umowy najmu dla gospodarki 
leśnej; nada je ono obowiązującą moc umo­
wie we wszystkich gospodarstwach leśnych 
w górnośląskiej części Woj. Śląskiego.

SZKOŁA HODOWLI JEDWABNIKÓW 
W WARSZAWIE

Tow. Popierania jedwabnictwa w Polsce 
zwróciło się do m. Warszawy z prośbą o 
przydzielenie odpowiedniego terenu pod bu­
dowę szkoły jedwabnictwa i założenie ogro­
du morwowego. Magistrat Warszawski, użńa 
jąc doniosłość przemysłu jedwabniczego W 
Państwie, zamierza przydzielić na ten œl 
odpowiedni teren d® Kole w pobliżu pasa 
poforteczaego.
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BEZROBOTNE
Może masz słuszność.

*— Bezwzględnie.
~ Jakoś to nieładnie.
— Przyznaję. Omyłka nie w tern tkwi, lecz raczej w do­

borze przyjaciół. Qui se rassemble... czyli: łącz się z podob­
nymi sobie. W towarzyskich stosunkach zazwyczaj bywa tak: 
powiesz a — musisz w końcu wykrztusić zet. Nie wolno mó­
wić sobie: bywam u Iksińskich, to są kanał je, lecz cóż mi do 
tego? Oto skutki. Wybierz, albo powiedz sobie, żeś taki sam 
jak oni i wyrób odpowiednie pazury i kły, albo musisz wyro­
zumieć rwoją wyższą gatunków ość. Malujesz ich, rozmawiasz 
z nimi? Doskonale! Czemuż jednak te marjonetki trakto­
wać poważnie. No, nie gniewasz się? Zosia jesz?

— Rozważę.
Orycz został, lecz był mocno skwaszony*
— Słaby jestem — powtarzał.
Nawet dzieci nie zdołały go rozweselić, nawet obojętnie 

spozierał na cuda zimowelj przyrody, nawet galanterja jego 
względem pani Mini nabrała pewnej, niezwykłej chropowatości.

Ów wytworny optymista, gardzący zdawkowemi określe­
niami nieustannie powtarzał oklepany komunał: ludzie są 
podli.

Zacni wieśniacy nie przeczyli. Starano się poruszać obo­
jętne tematy. Mimo to Orycz zawsze musiał wtrącić swoje: 
czy to warto? Lub: wobec łajdactwa i chamstwa świata.

Drugiego stycznia postanowił nieodwołalnie wyjechać,
— Daj mi słowo — prosił, żegnając go Wielbski — że 

Fcźmiesz pod uwagę moje rady.

— Już wziąłem.
— To nie dla ciebie. Unikaj!!!
— Wykluczone. Czynnie nie wystąpię. Zachowani neu­

tralność. Firmy swojej nie odmówię. U Żbickich nie prze­
stanę bywać. Jarzębskiemu serdecznie rękę podawać będę. 
To jakaś prowincjonalna plotka.

— Być może. Błagam cię — ostrożnie!
— Daj mi już spokój.
Pani Minia szepnęła Stefanowi w ostatniej chwili.
— Na miłość Boga — uważaj!
I nakreśliła mu krzyżyk na czole.
— Tak, tak, tak, Stefciu, boję się o ciebie — dodała.
W Warszawie Orycz uważnie słuchał. Niczego się nie 

dosłuchał, lecz wyczuł jakieś niewyraźne pomruki. Ustalił, 
że plotkę puszczono na prowincji i najpewniej stamtąd ja­
kieś wieści do stolicy nadchodzą.

Spotkany Romowicz ukłonił mu się sztywnie. Nie pod­
szedł, minął artystę z uroczystą powagą,

Orycz poszedł do Zosi.
— Pani Jarzębska w domu? — zapytał służącej.
— Pójdę zobaczyć. Jak godność?
— Orycz.
Pokojówka powróciła z wiadomością; pani Jarzębska 

wyszła.
Wieczorem udał się do klubu. Jarzębśkiego nie spot­

kał: zagrał kilka robrów ze specjalistami bridge’owymi, mil­
czącymi przy pracy uparcie i poszedł spać.

Nazajutrz odprawił modelkę.
■— Kiedy mam przyjść? — zapytała.
— Dam znać. Muszę przerwać, nieusposobśony jestem.
Niezmiernie czynny artysta uczuł nieprzepartą chęć do 

bezwzględnego próżniactwa. Całe jego jestestwo woiało: Wy­
jechać!

Lecz trzymały go obowiązki. W południe wezwał go te-, 
lefon do... pani Julji.

Posłusznie — natychmiast się stawił.
Zabawił krótko. Snuł się po mieście rozżalony, foz- 

strojony.
— Co panu jest? — pytano go.
— Reumatyzm mi dokucza. Nie umiem panować nad 

sobą!
— Zazwyczaj pan taki zdrów! Nieprzyzwyczajenie» 

zresztą artysta! i
Przesiadywał wciąż w klubie, nasłuchując, czekając.
Około piątego stycznia powrócił Jarzębski. Lecz, mimo 

obecności głównie zainteresowanych, nie działo się nic. 1
Dni uciekały malarzowi jałowe, ciężkie, zmorliwe, nużą­

ce. Nie wytrzymał. Pożegnał panią Julję i ruszył w świat» 
pozostawiając niedokończoną wspaniałą Beatę, obraz nie­
gdyś tak bliski sercu, dziś obojętny i wrogi.

Zagranicą odetchnął. Zastrzęgł w Paryżu. Szukał no­
wych twarzy, wdychiwał inne powietrze, pochłaniał no^ 
wrażenia. Zapomnieć, wyjść z błędnego koła: oto potrzeb* 
duchowa kulturalnych ludzi.

Kultura bezsprzecznie jest zbytkiem. Z tej zas
chodząc, powojenny świat poodgradzał kordonem poszczegój* 
ne państwa, zalecając ich obywatelom godny naśladowali 
przykład żółwia! ,

I w czasach, gdy każda pokojówka olśniewa jedwabi^ 
pończoch i wykwintem stroju, jedynie luksus odświe^a111^ 
umysłu bywa piętnowany; — Dałoj Gramotje!

Tak zapewne myśleć musiał Orycz, gdyż podobne ref 
ksje, wszystkich zwykły gnębić.

Lecz Orycz był artystą, czuł zasie za miljony! Czuł b* 
wiednie, gdyż, pozornie, szukał jedynie rozrywek. <

Projekt jazdy do Rzymu upadł. (D c>

ady wY*

0 USTRÓJ ROLNY
ZJAZD PREZESÓW OKRĘGOWYCH URZĘDÓW ZIEMSKICH

TOWAR I PIENIĄDZ

gólne Województwa oraz sprawę instrukcji 
parcetacyjnej. Inż. Niedźwiecki przedstawił 
sprawę organizacji prac meljoracyjnych, p. 
Lis'sow^ki i sprawę biidownictwa wícjsíkiego, 
przy przebudowie ustroju rolnego, naczel 
nik Trautsolt warunki sprawnego wyko­
nywania prac pomiarowych, wreszcie p. Tio 
trowski wygłosił referat o dokonanych i za 
mierzonych pracach w dziedzinie ustawo­
dawstwa agrarnego.

Po wygłoszeniu referatów zabierali głos 
prezesi O. U, Z.

Kończąc obrady Ii-go dinia Zjazdu p. Mi­
nister Staniewicz wyraził wdzięczność pre 
zesom O. U. Z. i dyrektorom P. B. R. za 
współpracę w czasie obrad Zjazdu. Zjazd 
ten, stwierdził p. Minister, pozwala mieć 
nadzieję przeprowadzenia prac nad prze­
budową ustrój*« rolnego do pomyślnego koń­
ca. Udało się już rozstrzygnąć znaczną część 
zagadnień z dziedziny ustawodawstwa rol­
nego. Akcja kredytowa P. B. R. w ciągu 
b. r. pozwala przypuszczać, iż już w »nie­
długim czasie będzie załatwiona sprawa kre 
dytów rolnych. Wreszcie p. Minister pod­
kreślił konieczność celowej organizacji pra 
cy w Urzędach Okręgowych Ziemskich, pod 
nosząc przytem wagę umiejętnego wyzyska­
nia wartości intelektualnej’ personelu.

siai notowane. Dewizy n® New-York u- • 
trzymały się na niezmienionym poziomic 
8.90. Bank Polski płacił za dolary 8.85 i 
pół-8.86-8.86 i pół, Za dewizy 8.88. Tranzak 
cje kablem na New.York przeprowadzano 
na 8.01.65 do 8.91.75, Przy zamianie gotów 
ki na kabel dopłacano przeważnie 3 i je­
dna czwarta, przy zamianie czeków na ?a 
bale 1 i trzy czwrte promille. W grupie de 
wiz europejskich obniżyły się nieco Lon­
dyn i Pryż, bardziej Wiedeń, który spadł 
ze 125.65 na 125.50 i Bruksella (ze 124.30 
na 124.25), natomiast Zurych osiągnął lekką 
zwyżkę, Tranzakcje dewizą ną Gdask ro­
biono na 173.85 a na Berlin na 212 55 ř 
obrotach prywatnych dolary 8,88 i pół. Za­
notowano: (tranzakcje, sprzedaż, kupno): 
Belgia 125.25-124.56-123.94, Holandia 359.70 
360.6^-358.80, Londyn 43.45 i pół-4356- 
43.35, Nowy oJrk 8.90 8.990-8,88, Paryż 
35.04 i pół-35.13 i pół-34.95 i pół. Praga 
26 41 i oół-26 48-26.35, Szwajcaria 171.70- 
172 13-171 27, Wliedeń 125.55-425.50-125.81 
125.19,

CENA ZŁOTA
Ruble złote 4.67. Gpam czystego złota 

wynosił 5.9244.

NOTOWANIA ZŁOTEGO
LONDYN. 25,t. Ztoty (m 1 ft. ŚO 43.50.
BERLIN, 25.1 Złoty (za 100 zł.l noty 

większe 46.75-47,15. drobne 46.65-47.05, wy- 
płabr na Warszawę 46.975-47.175, na Katowice 
46.925-47.125, na Poznań 46,925-47.125.

GDANSK, 25,1, Złoty (za 100 zł.) 5751- 
57.65, telegr. wypłaty na Warszawę 57.47- 
57.61.

WIEDEŃ. 25 1. Złoty (za 100 zł.) czeki 
79 40-79.68.

PRAGA. 25.1. Złoty (za 100 zł.) 378.45.
ZURYCH, 25.3. Złoty (za 100 zł.) godz. 9-ta 

58.20, godz. 12-ta 58,20.

CENY ZBOŻA
NOWY JORK, 25.1. PAT. Pszenica Mani­

toba 161 i siedem ósmych, Mixed 135 i sie­
dem ósmych, pszenica Redwinter Nr, 154 
i siedem ósmych, Hartwinter Nr. 2 146 i 
trzy ósme, kukurydza nowa 102 i trzy ósme,
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OCZY NA WSCHÓD Z KRAJU SPRAWA KS. PRAŁATA SKALSKIEGO

Jó

ZA CZERWONYM KORDONEM

Pisma sowieckie donoszą, że ży-

RUCH WYBORCZY

Wojciech Dąbrowski

WIADOMOŚCI ZE ŚWIATA

Na tle represyj przeciwko kupcom 
prywatnym, w szczególności zbożo­
wym, aresztowano w ciągu ostatnie­
go tygodnia w Petersburgu i Moskwie 
przeszło 500 ludzi.

W doniesieniach z Paryża pisma 
podają, iż w Paryżu założony ma być 
francusko-sowiecki koncern eksploa 
tujący sowieckie źródła naftowe na 
Kaukazie. Większość kapitału wnie­
siona ma być przez kapitalistów fran 
cuskich.

Krasnaja Gazieta podaje, że Ko­
misariat Ludowy Oświaty opracował 
projekt wprowadzenia umundurowań 
dla studentów sowieckich. Mundury 
te mają być wzorowane na sowiec­
kich umundurowania ch wojskowych.

Tymczasowy przewodniczący IKKI 
Bucharin wygłosił z powodu czwar­
tej rocznicy śmierci Lenina przemó­
wienie, w którem podkreślił m. in., 
iż Państwa kapitalistyczne ujawnia­
ją w dalszym ciągu nienawiść do 
Związku Sowieckiego. Mimo chwilo­
wego uspokojenia walka Związku 
Sowieckiego z Państwami kapitalf- 
stycznemi zostanie wznowiona.

stwa katolickiego w Związku Sowie­
tów, powracając myślą do procesów 
mińskiego i lelingradzkiego księży ka­
tolickich z ś. p. Arcybiskupem Ciepla­
kiem na czele. Ks. Skalskiemu autor 
artykułu zarzuca agitację przeciwko 
władzy sowieckiej, organizowanie jaw 
nej propagandy propolskiej oraz oka­
zywanie mater jalnej pomocy roda­
kom, których władze sowieckie uwa­
żały za przedstawicieli polskiego wy­
wiadu.

Sowiecka Aj. Tel. (TASS) donosi:
W czasie wstępnego przesłuchania 

ks. Skalskiego, ten ostatni zaznaczył, 
że jest obywatelem Związku Sowie­
tów i że swoją urzędową działalność 
wykonywał stale na Ukrainie. Na 
wniosek prokuratora Katanina sąd po 
stanowił dołączyć do akt szereg doku­
mentów m. in. listy ks. Fedukowicza 
do Papieża oraz ś. p. ks. Arcyb. Ciep 
laka, pisane z Rzymu do Katanina,

PAT-iczńa donosi z Moskwy:
We wtorek 24-go b. m. późnym wie­

czorem przed wojskowym kolegjum 
Najwyższego Sądu Związku Sowietów 
rozpoczęła się sprawa ks. prałata Skal 
skiego, który został pociągnięty do od­
powiedzialności z art. 54 Kodeksu kar 
nego Sowietów. Przewodniczy rozpra 
wie Ulrich. Obrady toczą się przy 
drzwiach zamkniętych. Oskarża star­
szy pomocnik prokuratora najwyższe­
go sądu Związku Sowietów7 Katanian. 
Broni ks. Skalskiego członek moskiew 
skiego kolegjum obrońców7 Karjakin,

Proces poprzedzony został w pra- 
się sowieckiej zaciekłą kampanią prze 
ciwko duchowieństwu polskiemu w 
Związku Sowietów wogóle. Między in, 
19-go stycznia r. b. ukazał się w Iz- 
wiestjach artykuł p. t. Polskij szpion 
ks. Skalski, w którym niejaki Moro- 
zow charakteryzuje działalność rze­
komo antysowiecką całego duchowień-

rozpoczęta w roku 1925, dała do tych 
czas następujące wyniki: 12 tys. o- 
sób pochodzenia żydowskiego otrzy 
mało osady, których przestrzeń ogól­
na równa się 120 tys. hektarów. W 
najbliższym czasie przewidywane jest 
nadanie osad 1200 dalszym rodzinom 
kolonistów żydowskich. Kolonje ży­
dowskie na Krymie tworzą dwie ży­
dowskie Narodowe Rady Wiejskie, 
posiadają 21 żydowskich szkół pow­
szechnych i dwie szkoły średnie oraz 
szereg instytucyj lekarskich i kultu­
ralnych. Każda osada żydowska po­
siada własne winnice. W najbliższych 
dniach w Mińsku odbędzie się zjazd 
delegatów osadników żydowskich na 
Białorusi Sowieckiej.

GRUDZIĄDZ
Radiostacja. — W najbliższym czasie po­

wstać ma w Grudziądzu radiostacja nadaw 
cza. Mieścić się Ona ma w jednym z lokali 
ratusza. Prace nad przygotowaniem po­
mieszczeń radiostacji i jej montażem tech­
nicznym są w toku.

Eugen jusz Zarzecki.

WIEC KATOL.-NAROD. W WARCE
Dnia 22-go Ib. m. odbył się w Warce, Pow. 

Grójeckiego, wiec, na który przybyło prze­
szło 400 osób z ludności okolicznej. Pierw­
szy przemawiał ks. Nowakowski, nawołując 
do jednoczenia wszystkich «ił katolicko-na­
rodowych celem utworzenia jednolitego fron­
tu przy nadchodzących wyborach. Następ­
nie przemawiał 'komisarz powiatowy p. Cze­
sław Majer i p. Piasecki. Przedłożone przez 
prezydjum zebrania rezolucje zostały jedno 
myślnie przyjęta.
LISTA SENACKA CH. D. I P. S. L.-PIASTA

Lista państwowa kandydatów do Sena­
tu, zgłoszona dnia 24-go b. m. przez Blok 
Ch. D. i P. S. L.-Piasta, obejmuje 25 na­
zwisk. Na pierwszych miejscach znaidują 
się ks. Jan Albrecht (Ch. D.J, rektor Leon 
Marchlewski fP. S. L.) mec. Stanisław 
Janczewski (Ch. D.), Wkitotr Kulersfci (P. 
S LJ, Grzegorz Czyżewski (Ch, D.), b. sen.

KRAKÓW
Pobrzcg ś p, Zdzisława Morawskiego. — 

Dnia 24-go b. m. odbył się pogrzeb Zdzi­
sława Morawskiego, byłego Ministra Gali­
cji, Przy katafalku w kaplicy cmentarnej 
odprawił modły ks. Arcybiskup Sapieha, 
Nad grobem przemawiał były Namiestnik 
Galicji p. Leon Piliński, W pogrzebie o- 
prócz rodziny wzięli udział liczni przed­
stawiciele świata naukowego, Akademji 
Umiejętności, władz i miasta oraz liczne 
tłumy publicznpści.

Pogrzeb ą. p. E. Baronesa, — Dnia 24-go 
b. m, odbył eię tu pogrzeb ś. p. E, Baron. 
cz>a, znanego zbieracza zabytków sztuki, 
W pogrzebie wziął udział prezydent m. 
Kolie, konsul czechosłowacki, reprezentan­
ci górnictwa oraz liczne tłumy publiczno­
ści.

BIAŁYSTOK
Żebrak-morderca, — Sąd Okręgowy 

Białymstoku skazał 73-letaiego żebraka 
zefa Koca na 1 rok więzienia za zabójstwo 
7-letniej dziewczynki, znajdującej się na je­
go utrzymaniu,

BYDGOSZCZ
S’hnobéfsiwo w pociąga. — W przyby­

łym wczoraj rano do Tczewa pociągu, w 
przedziale Il.ej klasy znalezione zostały 
zwłoki mężczyzny. Skonstatowano, iż są to 
zwłoki znanego na gruncie bydgoskim prze­
mysłowca Józefa Fagiewicza. Śledztwo u- 
staliło, bt Fagiewicz popełnił samobójstwo.

samo na zmienionych warunkach. O- 
tóż przedewszystkiem nowi wyborcy 
okazali ospałość, zwłaszcza po mia­
stach, w połowie powstrzymując się 
od głosowania. Powtóre cztery partje 
robotnicze zdobyły razem 28 manda­
tów, co odpowiadałoby przy wyborach 
do parlamentu zaledwie 7 lub 8 man­
datom, a stronnictwo Seiyukai zacho­
wało większość, choć straciło, na rzecz 
Minseito i innych stronnictw, 20 man­
datów, co w stosunku do parlamentu 
wynosiłoby 5 mandatów.

Na każdy sposób iednak wybory 
przedstawiają ryzyko dla Rządu, któ­
ry jeżeli wołał wybrać to ryzyko, niż 
rządzenie przy pomocy drobnych par- 
tji, widocznie miał jakieś inne korzy­
ści z rozwiązania Parlamentu i w tych 
innych korzyściach spoczywa właści­
wa waga zdarzenia. Wedle bowiem 
konstytucji japońskiej, Rząd nie jest 
obowiązany do zwołania nowego Par 
lamentu przed grudniem, czyli, że 
przez rozwiązanie zyskuje na 11 mie­
sięcy wolną rękę. Dowodzi to także, 
że Rząd na tę najbliższą przyszłość 
ma jakieś ważne zamiary.

Jakiego rodzaju mogą być te zamia­
ry, odkrywa program stronnictwa 
Seiyukai, czyli stronnictwa pozytyw­
nej polityki. Owóż jest to stronnictwo 
rozwoju przemysłu na wewnątrz, a sil­
nej polityki na zewnątrz. W sprawach 
wewnętrznych na najbliższą przy­
szłość to stronnictwo zamierza pod­
jąć wielkie roboty publiczne, celem 
ożywienia przemysłu, i już na ten cel 
wstawiło do budżetu 15 miljonów je- I 
nów, czyli około 70 miljonów złotych 
polskich. Ale jeszcze to stronnictwo 
ma w zanadrzu takie projekty, jak 
przekazanie podatku gruntowego sa­
morządom prowincjonalnym i plan 
zakupu ziemi kosztem 2 miliardów 
850 miljonów jen, czyli około 14 mil­
iardów złotych polskich.

Ale, zwłaszcza tych ostatnich, rze­
czy nie można w ciągu 11 miesięcy 
przeprowadzić. Natomiast można w 
tym czasie porobić doniosłe posunięcia 
w polityce zagranicznej, na którą ba­
ron Tanaka położył wielki nacisk w 
swej mowie na rozpoczęcie parlamen­
tarnej sesH. Uderzył w tej mowie prze 
dewszystkiem bardzo ostry ton wzglę­
dem Chin, zawierający nieukrytą groź 
bę czynnej interwencji, dalej nazwa­
nie Sowietów Dobrym Sąsiadem Ja­
ponji, w związku z ustępem mowy o 
wyzyskaniu Mandżur ji i Mongol j i, co 
użycza siły pogłoskom o traktacie Ja- 
oońsko-Sowieckim, oddającym fa­
ktycznie Mandżurię w ręce Japonji.

Takie to ważne rzeczy będą się za­
tem rozważały w tajemnicy w ciągu 
najbliższych 11 miesięcy, jeżeli wybo­
ry nie wypadną na bezwględną ko­
rzyść Rządu. A ponieważ są to spra­
wy, które także i inne mocarstwa bar­
dzo blisko obchodzą, więc w ciągu 
bieżącego roku można się spodziewać 
na Dalekim Wschodzie, wprawdzie nie 
uspokojenia, w postaci zdarzeń, któ­
rych lekceważyć nie będzie można, bo 
zaciążą na losie narodów całego ; 
świata.

WILNO.
Handel z Łotwą — Dziennik Wileński po 

daje, iż, według ostatnich danych statysty 
cznych, handel graniczny pomiędzy Polską 
a Łotwą w ciągu ostatnich tygodni wzmógł 
się bardzo wydatnie. Zwłaszcza ośrodki 
tranzytowe w Powiecie Brasławskim wyka 
zuj'ą wzmożony ruch, W niektórych, punk­
tach granicznych przechodzi dziennie tam 
i z powrotem 40 do 60 kupców, głównie z 
manufakturą, rybami, masłem i «erem.

LUBLIN
W Magistracie Lubelskim. — Aj. Wsch. 

donosi: W Magistracie miasta Lublina w 
wydziale finansowym grupa egzekutorów 
popełniła nadużycia dochodzące do 4,000 
zł, W tej «prawne została zgłoszona w Ra 
dzie Miejskiej interpelacja Klubu Narodo­
wego,

Konfiskata — Skonfiskowano odezwę 
wyborczą stronnictwa Związku Siły Chłop 
skiej (grupa secesyjna ze Stronnictwa Chłop 
skiego, której przoduje Wojtowicz) Odez 
wa utrzymana była -w duchu komunistycz­
nym. Stronnictwo to agitację swoją prowa 
dzi głównie wśród ludności wiejskiej.

Pożar. — W folwarku Mokre Lipie p. 
K Swiderskiego wybuchł pożar, który stra 
wii część zabudowań gospodarczych oraz 
większą ilość zboża na ogólną sumę 50 tys. 
zł. Zachodzi przypuszczenie umyślnego pod 
palenia. Dochodzenie w toku.

LWÓW
Nagroda Literacka, — Na wczórajszem 

posiedzeniu Magistratu, zapadła uchwała 
ustanowienia nagrody literackiej i naukowej 
na r. 1928 w wysokości 5.000 zł. W najbliż­
szych dniach ułożony ma być statut tej na 
grody.

Aresztowanie. — Dnia 25-go b. m„ w 
nocy, funkcjonariusze policji politycznej 
przeprowadzili niespodziewanie rewizję w 
mieszkaniu Piotra Wierbickiego, ojca Jana 
i Michała Wierbickich, głównych bohate­
rów dzisiejszego procesu, o morderstwo 
dokonane na osobie Kuratora Sobińskiego. 
W mieszkaniu zastano kilku ukraińskich 
studentów tam mieszkających. Przy rewizji 
u jednego z nich, nazwiskiem Karatowski, 
znaleziono komplet nielegalnego pisma p* 
t. Ukraiński Revolutionär. Karatowskiego 
aresztowano.

Aresztowanie. — Aresztowano tu pod za 
rzutem popełnienia szeregu oszustw b. dy­
rektora teatru Franciszka Olika. Areszto­
wany założył przed niedawnym czasem 
Związek Artystów Amatorskich scen pol­
skich, a następnie został dyrektorem sceny 
amatorskiej przy II Sokole. Następnie OKk 
wystarał się o szereg subsydjów od t. zw, 
członków wspierających. Pod pozorem da­
wania posad Olik wyłudzał wysokie kau­
cje, których następnie nie zwracał.

STOŁECZ. KOM. WYB. KAT.-NARODOWY 
. Prezydjum Stołecznego Komitetu Wybor­
czego Katolicko-Narodowego ogłasza, że do 
Stołecznego Komitetu Wyborczego Katolicko- 
Narodowego oprócz stronnictw i organizacji 
politycznych jak to Związku Ludowo-Naro 
dowego, Stronnictwa Chrześcijańsko-Naro 
dowego, Obozu Wielkiej Polski, Narodowej 
Organizaqi Kobiet, zgłosiły akces następu­
jące organizacje społeczne:

Zjednoczenie Stowarzyszeń Polskich, Cen­
tralne Towarzystwo Rzemieślnicze w Pań­
stwie Polsklem, Związek Rzemieślników 
Chrześcijan w Rzeczypospolitej Polskiej, 
Związek Drobnych Kupców Chrześcijan, 
Stowarzyszenie Właścicieli Sklepów Spo­
żywczych Chrześcijan Siła, Stowarzyszenie 
Właścicieli Sklepów Chrześcijan, Centrala 
Drobnego Kupiectwa i Przemysłu, Związek 
W Jedności Siła Handlujących Chrześcijan 
w Halach i na Targach Miejskich, oraz 
Związek Szewców Hurtowników im. Kiliń­
skiego.

KOM. WYB. KATOLICKO-NARODOWE
W RADOMSKU I CZĘSTOCHOWIE

W ostatnich dniach utworzone zo-stały Ka­
tolicko-Narodowe Komitaty Wyborcze w Czę 
Stochowie i Radomsku obejmujące działal­
nością swą oba te powiaty.

Na przewodniczącego Wydziału Wykonaw 
czego w Częstochowie powołano p. Józeia 
Zielińskiego, na członków Wydziału pp. An­
toniego Januszewskiego, Rocha Sorokę, Fran 
Ciszka Wiilkoszewskiego, Janinę Białkow­
ską, Bolesława Rylskiego, Aleksndra Wło. 
sińskiego, Jana Kanczewskiego, Jana Dzwi- 
galsktego, Józefa Więcławskiego, Tadeusza 
Smołucha, Marję Piątkowską, Władysława , 
Łochowskiego, Wincentego Chadzińckiego, 

Przewodniczącym Wydziału Wykonawcze- I ■ 
go Komitetu w Radomsku został p. Tadeusz I j 
Belina, członkami pp. Leon Cieciora, Adam i j 
Buczkowski, Artur Czerwiński, Tomasz Dąb. I ] 
ski, Ignacy Karpiński, Bolesław Pistelski, I1 
Zofja Niewiarowska, Antoni Peyser, Michał __ ___________ , r,
Świderski, Jan Szwedowski, Jan Waliński il niku ze względu na zasadniczą odmowę jed-

Taka sobie drobna wiadomość tele­
graficzna, której większość dzienni­
ków nie raczyła nawet zamieścić, mia 
nowicie, że Parlament japoński roz­
wiązano i rozpisano nowe wybory, 
powinna by właściwie wywołać echo, 
jak uderzenie dzwonu i jak komenda: 
Oczy na Wschód!

Już tosamo bowiem, że rozwiąza­
nie nastąpiło i że wybory się odbędą, 
w chwili, kiedy Japon ja nie całkiem 
się wydźwignęła z przesilenia finanso­
wego, spowodowanego upadłościami 
wielkich banków, a pomimo to w spra­
wie chińskiej odezwała się z groźbą 
zajęcia nawet trzech prowincji chiń­
skich, dalej kiedy główny rywal Ja­
ponji, Stany Zjednoczone, gotuje się 
do olbrzymich zbrojeń morskich, kie­
dy nawiązano dalekonosné porozu­
mienie iapońsko-sowieckie, a równo­
cześnie wybitny dyplomata japoński 
powraca z objazdu Europy z ważnymi 
zapewne dokumentami w ręku, a więc 
już to nadaje wielkie znaczenie wy­
borom podjętym w takiej chwili.

A jeszcze przyłącza się do tego 
znaczenie ich wewnętrzne. Rozwią­
zania parlamentu w Japonji spodzie­
wano się, ale dopiero na maj, przy­
śpieszenie zaś pochodzi stąd, że opo­
zycja chciała pójść do tych wyborów 
w roli zwycięzcy, zaś Rząd pragnął 
pozostać przy nich u władzy. Więc 
zaraz na pierwszem posiedzeniu no­
wej sesji Parlamentu japońskiego, 
zwołanego na 21-go b, m„ opozycja 
postawiła wniosek o votum nieufno­
ści, a Rząd odpowiedział natychmia- 
stowem rozwiązaniem.

Narazie więc wygrał Rząd, przeci­
nając niejasne położenie. Gabinet bo­
wiem barona Tanako nie posiadał w 
Izbie większości. Jego part ja Seiyukai 
miała 189 na 461 ogółu posłów, ale 
nie posiadała jej także opozycja, stron 
nictwo Minseito, z 222 posłami, a ję­
zyczkiem uwagi były trzy mniejsze 
stronnictwa, liczące razem 50 posłów. 
Gabinet więc mógł rządzić tylko, kupu 
jąc niejako owe mniejsze stronnictwa, 
a dotychczas, przez 7 miesięcy, utrzy­
mywał się przy władzy dlatego, że nie 
Zwoływał Parlamentu od chwili, kie­
dy poprzedni gabinet Prezydenta Mi­
nistrów barona Szidehary i Ministra 
Spraw Zagranicznych, Wakatsukiego, 
upadł wskutek odmowy przez Radę 
Stanu pomocy finansowej na ratowa­
nie banku Formozańskiego.

Ze stanowiska więc polityki we­
wnętrznej, to już jest dostateczny po­
wód, aby wyborom nowym przyznać 
Wielkie znaczenie. Drugim jest to, że 
będą to wybory pierwsze na podstawie 
Powszechnego prawa głosowania Licz­
ba wyborców zwiększy się z 3 miljo- 
Pów na 10 miljonów, robiąc z nich 
Zagadkę. Jednakże nie taką zagadkę, 
lak się spodziewano i jak na to liczyli 
zwolennicy powszechnego głosowania, 
którzy już widzieli rozentuzjązmowa- 

masy, płynące do urny i zalewają- 
Ce ze szczętem stronnictwo Seiyukai, 
gjj^orzące wielką partję robotniczą 
nat bowiem iuż próba jeneral- 
nia wyborów, w postaci głosowa- 

00 powiatowych instytucji, tak

cem chrzestnym Królewicza był Król Jerzy 
Angielski, którego reprezentował Poseł W. 
Brytanji w Białogrodzie Kennard. Królewi­
czowi nadano umę Tomisław, które jest i- 
mieniem pierwszego Króla Chorwackiego, 
koronowanego w r. 925. Do Sakramentu 
Chrztu użyto mieszanej wody Dunaju, Sary, 
Ward-aru i Adrjatyku,

Od dnia 1-go lutego począwszy wejdą we 
Włoszech w życie zniżki kolejowe pod na­
zwą Wiosna Sycylijska. Wszystkie stacje gra­
niczne uoowaźnione zostały do sprzedawa­
nia biletów zniżkowych do Palermo. Waż­
ność tych biletów wynosi 45 dni i może być 
o dalsze 15 dni przedłużona.

Paryski Le Journal donosi x Berlina, iż 
policja aresztowała mieszkańca Nadrenji Pe­
tersa Linburga, oskarżonego o utrzymywanie 
stosunków ze znanym działaczem separaty­
stycznym Dortenem.

Z Frankfurtu nad Menem donoszą: W Gies­
sen uwięziony został cały oddział telegrafi­
stów iekr. w liczbie 5 osób batal, Reichs- 
wehry pod zarzutem uprawiania szpiegostwa. 
Urządzić oni mieli specjalne Dołączenie, za- 
pomocą którego ściśle poufne informacje 
przej'mowane były przez zagranicę.

Do Berlina donoszą z miejscowości Siło- 
mierzyce na granicy czeskiej, że 72-letnia 
staruszka, wdowa po garncarzu, powiesiła 
zdaje się z litości swoją 12-letnią, chorą urny 
słowo siostrzenicę. Bezpośrednio potem za­
bójczym odebrała sobie życie przez przecię­
cie żyt

Najmłodszym "docentem na świecie jest 
19-letni Bengt Strömgrem, który otrzymał 
nominację na docenta astronomii przy uni­
wersytecie kopenhaskim. 1

Pisma wiedeńskie omawiają obszernie nie­
zwykłe wyniki, osiągnięte przez d-ra Drepp- 
tara przez, zastosowanie w wypadkach cu­
krzycy i ciężkich wypadków wrzodów żołąd 
kowych wynalezionej przezeń metody lecz­
niczej. Unorzy wskutek zniszczenia ner- I 
wu sympatycznego odzyskiwali całkowicie zdrowie«

Andrzej Średniawski (P.‘ S L.), Leon Bo­
rówko (Ch. D.). b. nos. Alfons Erdman 
(P. S. L,). prof. Leon Klocki (Ch. D), b. pas. 
Andrzej /Maj (P. S. L.),

USTA NR 35
Ogólna liczba list państwowych wzrósł* 

3 listę Stronnictwa Pracy Kresów Zachod­
nich, zbliżoną do Bloku Współpracy z Rząl 
dem, Lista ta otrzymała nr. 35. Razem jest 
więc (bez 9) list 34.

CH. DEM. NA POMORZU 
I W WIELKOPOLSCE

Dziennik Poznański donosi, iż Organiza­
cje Pomorska i Wielkopolska Ch. D., która 
ogłosiła sw&go czasu akces do Katolicko- 
Narodowej Ur.ji Ziem Zachodnich, zawiado 
miła ostatnio listem komisarza wyborczego 
Unji, iż wycofuje się z akcji K. N. U. Z. Z, 
Zmiana stanowiska Ch. Dem. Pomorzy i 
Wielkopolski nastąpiła wskutek stanowcze 
go sprzeciwu Zarządu Głównego Ch. D. Jak 
dotychczas Ch D. Pomorska oraz w Wiel- 
kopolsca j>p, Fręczkowiak i Bresiński nie 
wycofali się z K. N, U. Z, Z.

W ZAGROŻONYCH OKRĘGACH 
NA POMORZU

Na Pomorzu, a szczególnie w okręgach 
zagrożonych przez Niemców, ujawna się 
dążenie ďo utworzenia jednolitej listy pol­
skiej.

W OKR. BYDGOSZCZ I SZAMOTUŁY
Związek Obrony Kresów Zachodnich Pô» 

daje:
Podjęta przez Związek Obrony Kresów Za­

chodnich akcja w kierunku stworzenia w o- 
kręgach wyborczych Bydgoszcz i Szamotu­
ły jednolitego frontu polskiego celem za­
pewnienia okręgom tym czysto polskiej re­
prezentacji w przyszłym Sejmie i Senacie, 
mimo entuzjastycznego poparcia ze strony 
miejscowego społeczeństwa polskiego obu o- 

I kręgów nie dała niestety pozytywnego wy- 

nego ze stronnic Iw politycznych. Z tego po­
wodu Związek Obrony Kresów Zachodnkh 
jako organizacja ponadpartyjna uznać musiał 
akcję swoją w tym kierunku za skończoną.

Jednakże mając na uwadze zwartość i su­
mienność wyborczą żywiołu niemieckiego, 
zwraca się Związek Obrony Kresów Zachod­
nich już dzisiaj z gorącem wezwaniem do 
wszystkich organizacyj społecznych oraz ca­
łego społeoiństwa, aby wytężyło wszystkie 
swoje siły i wpiywy w kierunku zmobilizo­
wania wszystkich wyborców polskich do u- 
działu w głosowaniu na listy polskie oraz 
baczenia na to, aby żaden głos polski, zwła­
szcza osób od Niemców zależnych nie padt 
na listę niemiecką.

UNJA ZIEM ZACHODNICH
Listę państwową nr. 30, kandydatów Katol. 

Lnji Ziem Zachodnich do Sejmu rozpo-
PP., Min. Rowecki, An. Michalski, 

Chmielewski, adw. Szulc, K. Życki i d» 
Senatu: po. T. Szułdrżyński, B. Ka«pra* 
wicz,, L, Dolała i im.

ŁOMŻA
Praviliytailc. — Dnia 17_go b. m. zatrzyma 

no Giludę Moniela, mieszkańca wsi Drogo- 
szewo, Pow. Lonťža; Giluda posiadał 270 
paczek tytoniu, ogólnej wrartości 27 kg, war 
tości 1030 zł., który pochodził z przemytu 
z Niemiec.

- ŁÓDŹ.
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Ortrfesitra Fübarmonji Warazawskief. — 
Dnia 23-go i 24-go b m. odbyły się w sali 
Filbarmonji Łódzkiej pierwsze od czasów 
przedwojennych występy najlepszego pol­
skiego zespołu symfonicznego, orkiestry Fil 
harmonji Warszawskiej. Publiczność niezwy 
kle gorąco przyjmowała zarówno orkiestrę, 
jak i doskonałego kapelmistrza Ignacego 
Neunrcrka. Pisma łódzkie podkreślają donio 
słość przyjazdu filharmoników warszaw­
skich.

O fałszerstwo dolarów.. — Z polecenia 
wydziału śledczego aresztowany został w 
Żółkwi handlarz koni Zelik Aldschyler. A- 
resztowano go pod zarzutem fałszerstwa 
dolarów i przemycania kradzionego złota 
do Niemiec. Sprawca Aldschylera pozostaje 
w związku z wykrytą przed paroma 
siącami sprawą fałszerstwa, banknotów do 
larowych. W czasie rewizji znaleziono u 
Aldschylera 200 banknotów 5-dolarowych, 
kilka banknotów 10 dolarowych, przerobio 
nych z banknotów jednodolarowych, oraz 
mnóstwo przedmiotów, pochodzących we­
dług wszelkiego prawdopodobieństwa ł 
kradzieży.

w^n^n«eL d°n°szą: Na skutek zawalenia się 
Wznoszonego imachu czterci robotni
Si «ruzarai- Jeden a niebimart
trzej pozostali są ciężko ranni.

n»inŻZn’Cr duński, p. Arnold Christensen, wy 
”owy typ działa przeciw samolotom, 

kn- - to .T?ze wvrzucać na znaczne wyso- 
z»«S-C1 P?ciskł'. ^Pełnione gazami duszącemi, 
yuwającemi duże przestrzenie powietrza, 
damem biegłych, nowy fen wynalazek do- 

Frowadztć może do przewrotu w lotnictwie 
ter Sk°^em‘ ’eś,i się okaże’ *e «la i sku- 
lubZn°f .w7buchu przyprawić może samolot 
dal.f • „ ^ruP? ° zupełną niezdolność donatszej walki.

dołach gospodarczych Wiednia ogrom- 
raz^n.’e. wywołała wiadomość o niewy- 

deńX,n^Cl ,ec?nej z największych firm wie- 
OrD„J- •’ f ,mianowicie składu dywanów p.f. 
ciła ’ rsłniejącego od lat 70. Firma zwró- 
morałi^ d° nswo'cł’ wierzycieli z prośbą o 
tyle tor!u’?'. Passywa wynoszą mniejwięcej 
azvUnrfńwa NW,a *•’ °^°'° dwuch i pól miliona 
>adenä°L,&W‘^izy'" »i«avcielem iest

«narä, fi,W'edCílskÍCh- G’6»”, 
°»?a?ÆY 'Mt ,taty b«k

an?ri Tydor Vaughan, który od r 1923 bvt 
helskim Ministrem Pełnomocnym w 
Jhvach Bałtyckich, opuścił RW Pť£
* sia jxow’ placówka

? Nashville (Tennesse) donoszą: 
Mekk?1 rCZOra’ w,hfabstwie Dekalb «zklłę 
20-Ä odS„°

ChiliW. Y°rk Herald donosi z Sant Jago de 
k5w ’ e pożar zniszczył tam wiele budyn- 
ndljón doyiaXaiąC Straty’ Przekraćza'ące 1

nr?czvšťi?r<4?U d°npszą: Wczoraj odbył się 
Pary druśiei° sYna królewskiej
wie rodzi-.Obecni byli członko- 
ria RumtirtX ^r.óhW8kiej m. in. Królowa Ma- 

Grecka a 1 ÈjS‘ eana, daiej była Królo- recka oraz dostojnicy państwowi. Oj-

W Mińsku ukończone zostały ob­
rady II zjazdu osadników żydow­
skich na Białorusi Sowieckiej. W o- 
statnim dniu obrad przemówił prezes 
C. K. W. Sowietów Białorusi Czer- 
wiakow, który, jak donosi pismo mos­
kiewskie Izwiestja, skierował ostrze 
swej mowy przeciwko Polsce, porów- 
nywując sytuację żydów na Białoru­
si Sowieckiej z sytuacją żydów w Pol 
sce i oskarżając Rząd Polski o rze­
kome stosowanie ucisku gospodar- 

, czego i politycznego względem oby- 
dowska kolonizacja rolna na Krymie, wateli polskich żydów.



WARSZAWIANKA Nr. 2t

Z SALI KONCERTOWEJ 
■■

VASA P&iHODA

Naturalnie, że sala była przepeł­
niona, oklaski sypały się be2 końca 
i miary, entuzjazm rozsadzał pierś 
zasłuchanego audytorium...

Bo któż nie wie, kim jest Vasa 
Příhoda?

Ale tu naprawdę nie oddziaływa 
jedynie sława najgłośniejszego ze 
skrzypków dzisiejszych. Mistrzow­
skie zalety jego smyczka przemawia­
ją do każdego bez wyjątku ucha, sa­
me za sobą. I tak się same wychwa­
lają, że żadna recenzja powtórzyćby 
tego nie zdołała. Najlepiej byłoby wy 
pisać po imieniu wszystkie możliwe 
szczegóły gry z jakiejś teorji czy szko 
ły skrzypcowej i w każdej rubryce 
pisać bez wahania: doskonale, zna­
komicie, níezrówanie, fenomenal­
nie!...

Mimo to wszystko, dla nałogowe­
go malkontenta cośby jeszcze pozo­
stało. Tylko trzebaby przeszukać ca

łego wirtuoza od stóp do głów, i tu 
dopiero na tej wyżynie możnaby ja­
kiś niedostatek wynaleźć. W którejś 
z komórek tego rezerwoaru bajecz­
nych zdolności możnaby dostrzec ja 
kąś próżnię. Tam mianowicie, gdzie 
ukrywa się zmysł do muzyki poważ­
nej, ścisłej, pozbawionej możności 
olśniewania. Po Vasa Prihoda umie 
olśniewać swoją techniką, równie jak 
zmysłową pięknością dźwięku i jego 
nieporównaną czystością, gdy zaś za 
braknie mu tej możności, staje się 
z czarodzieja biegłym skrzypkiem 
tylko...

Cóż więc dziwnego, że bezgranicz­
nie podziwiać można go dopiero w 
drugiej części programu, tam, gdzie 
nie usiłuje już być muzykiem, lecz 
tylko wirtuozem, wirtuozem i wirtuo­
zem, co oczywiście jest dla niego 
świetną tylko zabawką...

A dla słuchacza także. st. n.

SPORT

Hokeiści polscy w Cortina d'Ampezzo.— 
Widoki drużyny polskiej w hokeju lodo­
wym na akademickich Igrzyskach Zimo­
wych w Cortina d'Ampezzo przedstawiają 
się doskonale. Do turnieju zgłosiły się tyl 
ko cztery drużyny, mianowicie Austr,a, 

: Włochy, Szwa,carja i Polska. Szwajcarię 
reprezentuje zespół uniwersytetu w Zuri- 
chu, Austrja nie mogła wystawić silnej dru 
żyny, wobec czego A. Z. S.-Warszawa mo­
że mieć nadzieję na zajęcie pierwszego m'ej 
sca.

Zwycięstwo Polskie. — Z Cortina d'Am- 
pezzo donoszą: W odbywającej się tutaj 
Zimowej Olimpiadzie Uniwersyteckiej dru- 

1 żyna hockey’owa polska pobiła austriacką 
w stosunku 6 ; 0.

Schmeling wyzwał na mecz Paolina. — 
Po zwycięstwie nad bokserem włoskim w 
wadze średnie;' Bonaglio, Max Schmeling 
wysłał do międzynarodowego Związku Bo 
kserskiego wyzwanie pod adresem mistrza 
Europy w wadze ciężkiej Paolina, Hiszpan 
Paolino znajduje się obecnie w Ameryce i 
o ile nie odpowiedziałby na wyzwanie. Zwią 
zek przyzna tytuł mistrza Europy w wa­
dze ciężkiej S chmelin go wi.

Ze związku Polskich Związków Sporto­
wych. — Na ostatniem posiedzeniu pełne­
go Zarządu Z. Z. przeprowadzono rozpra­
wę nad okólnikiem Min. Oświaty, który za 
kazał młodzieży szkolnej należeć do klu 
bów sportowych. W rozprawie zabierali 
gło® pp .: inż. Christelbauer ze Lwowa, 
inż Maksyś, wiceprezes P. Z. T, G. Sokół, 
prof. Bodalski, prezes P. Z, T. Kolarskich, 
ora® prof. Piasecki z Poznania Wszyscy 
mówcy stwierdzili zgodnie, że aczkolwiek 
okólnik odnośnie do wielu klubów sporto­
wych jest zupełnie uzasadniony, gdyż w klu 
bach tych wychowanie fizyczne nie jest 
prowadzone racjonalnie, a atmosfera towa 
rżyska jest często nieodpowiednia dla mło 
dzieży szkolnej, to jednakże jest pożąda­
ne, żeby dopuszczono pewnych wyjątków 
na. rzecz poważniejszych towarzystw wy­
chowania fizycznego i klubów sportowych. 
Obecnie doszło do tego, że niektórzy dy­
rektorowie powołując się na okólnik zaka­

zali młodzieży uczęszczać na ćwiczenia 
fizyczne do Sokoła, a stało się to często 
w takich miejscowościach, gdzie z powodu 
braku odpowiednich urządzeń lub wykwa­
lifikowanych nauczycieli, szkoła nie może 
dać uczniom wychowania fizycznego.

Uznano za najbardziej pożądane, aby Ku 
raiorja Szkolne otrzymały prawo zezwa­
lania młodzieży szkolnej na przynależność 
■w charakterze uczestników do pewnych o- 
kreślónych towarzystw wychowania fizy­
cznego i klubów sportowych. Wyjątek ten 
powinien być robiony jedynie dla młodzie 
ży w wieku ponad 1$ lat i to tylko dla u- 
czniów wykazujących dobre notv. Większe 
kluby sportowe zgodziły się nawet na sto­
sowanie do uczniów surowszej kontroli le­

karskiej, oraz dopuszczenie do Zarządu nau 
czycieli wychowania fizycznego w szkołach.

Prof. Piasecki zaznaczył, że jak długo 
wychowanie fizyczne w szkole nie będzie 
postawione na należytym poziomie tak dłu 
go będzie życiową koniecznością dopusz­
czenie pewnych wyjątków ód postanowień 
okólnika. Opracowanie memorjału do Min. 
Oświaty w duchu uwag wypowiedzianych 
w czasie rozprawy przekazano Komitetowi 
Wykona v^zenw.

Min. Spraw Wojskowych zawiadomiło Za 
rząd Z. Z., że na ostatniem zebraniu Ko­
mitetu do spraw wyścigowych, w którem 
wzięli udział przedstawiciele wszystkich to 
warzystw wyścigowych w Polsce, względ­
nie towarzystw zachęty do hodowli koni, 
oraz przedstawiciele Departamentu Kawa- 
lerji został wyłoniony Komitet Organizacyj­
ny Polskiego Związku Jeździeckiego. Korni 
tet polecił ułożenie statutu Związku rtm. 
Korowi, z Obozu Szkolnego Kawalerji, na 
wzór odnośnego statutu francuskiego. Sta­
tut ma być przyjęty przez ogólne zebranie. 
Treść powyższego pisma. Zarząd Z. Z. przy 
jął bez rozprawy do wiadomości.

ZEBRANIE AUTOMOBILKLUBU POLSKI
Wczoraj odbyło się doroczne zebranie 

członków Automobilklubu Polski.
Przewodniczył wiceprezes p. Adam Cheł- 

mioki. Sprawozdanie z działalności w r, ub. 
referował Karol hr. Raczyński, wiceprezes 
Klubu. V/ sprawozdaniu podkreślono znacz­
ne ożywienie działalności w r, ub. Auto- 
mobiłiklub Polski może się poszczycić ca­
łym szeregiem rezultatów w zakresie pod­
niesienia sportu samochodowego.

Sprawozdanie i budżet, przedstawione 
przez referenta p. Jana Tomickiego uchwa­
lono jednomyślnie z tern, że wysokość skła­
dek podwyższona została dla wszystkich 
kategoryj członków o 50 proc, i na rok 1928 
wynosić ma 180 zł. dla członków rzeczy­
wistych,

W wyborach weszli do komitetu na dwa 
lata: pp. Adrjan Chełmióki, Stefan Fuchs, 
Tadeusz Heyene, Józef Grabowski, Tadeusz 
Marchlewski, maj. Kazimierz Meyer do­
wódca Centralnych Warsztatów Samocho­
dowych M. S. Wojsk,, Edward hr. Raczyń­
ski, Mieczysław Rappe, Kazimierz Wasilew­
ski, Adolf Załęski, na okres jednoroczny po. 
Kazimierz Dziewanowski, Franciszek Koby­
liński. Do komisji balotującej wybrano pp 
Edwarda Białkowskiego, Pawła Bitschana. 
Mieczysława Bruna, Antoniego Dąbrowskie­
go, Karola Hettlingera, Aleksandra Leszczyń 
skie-go, Jana Ignacego Majewskiego, Rogera 
hr. Morstina, Zb’gniewa Powałę-Niedźwiedz- 
kiego, Aleksandra Tallen-Wilczewskiego. Do 
komisji rewizyjnej pp. Włodzimierza Bos­
kiego, Zygmunta Ludwiga, Michała Bogusław 
skiegn. jako zastępców pp. Jana Gebethne­
ra i Stefana Schiffnera.

ZNIESIENIE TYMCZASOW. WYDZ. SAMORZĄD.
WE LWOWIE

Dziennik Ustaw z dnia 24-go b. m. ogłosił 
rozporządzenie p. Prezydenta Rzpliiej z dnia 
10-go b. m., z mocą ustawy o zniesieniu Tym 
czasowego Wydziału Samorządowego we 
Lwowie. Najważniejsze postanowienia tego 
rozporządzenia brzmią:

Art. 1. Utworzony ustawą z dnia 30 .tycz­
nia 1920 r. Tymczasowy Wydział Samorzą­
dowy we Lwowie znosi się. Wszelkie pra­
wa i obowiązki Tymczasowego Wydziału Sa­
morządowego przechodzą na organa wymie­
nione w art, 2 i 3.

Art, 2. Nadzór nad powiało wem i związ­
kami komunalnemi oraz gminami miejskie­
mu i wiejskiemi, w zakresie wykonywanym 
dotychczas przez Tymczasowy Wydział Sa­
morządowy, sprawować będą do czasu ukon­
stytuowania srię właściwych organów samo­
rządu wojewódzkiego, wojewodowie: krakow­
ski, lwowski, stanisławowski i tarnopolski, 
każdy na obszarze podległego mu wojewódz­
twa.

Inne czynności sprawowane obecnie przez 
Tymczasowy Wydział Samorządowy będą sto 
sownie do ich rodzaju w miarę likwidacji 
Tymczasowego Wydziału Samorządowego 
(art. 3) przekazane w drodze rozporządzeń 
Rady Ministrów odpow.ednim organom pań­
stwowym lub komunalnym.

Czynności Tymczasowego Wydziału Samo 
rządowego, które ze względu na ich rodzaj 
nie będą przejęte przez organa państwowe lub 
komunalne, zostaną w drodze rozporządzeń 
Rady Ministrów zlikwidowane lub przeka­
zane odpowiednim organizacjom społecznym,

Art. 3. Do czasu przekazania właścicwym 
organom czynności Tymczasowego Wydzia­
łu Samorządowego, o których mowa w u- 
stępach drugim i trzecim poprzedniego ar­
tykułu, czynności te sprawować bedzie wo­
jewoda lwowski jako likwidator Tymczaso­
wego Wydziału Samorządowego. W szczegól­
ności do wojewody lwowskiego należeć będą 

również sprawy fundacyjne podlegające kom 
petencjii Tymczasowego Wydziału Samorzą­
dowego,

W tym swoim charakterze wojewoda lwów 
ski będzie podlegał Ministrowi Spraw We­
wnętrznych oraz innym Ministrom, każde­
mu w zakresie jego kompetencji,

Art. 4. Urzędnicy i niżsi funkc.jonarjusze 
Tymczasowego Wydziału Samorządowego fu­
raż jego zakładów i instytucyj, podlegający 
ustawie o państwowej służbie cywilnej, mogą 
być w miarę likwidacji Tymczasowego Wy­
działu Samorządowego przenoszeni na od­
powiednie stanowiska w poszczególnych dzia 
łach zarządu państwowego,

Art. 5. Dochody, które na podstawie do­
tychczas obowiązujących postanowień przy­
padały na pokrycie wydatków, połączonych 
ze spełnianiem czynności dotychczas przez 
Tymczasowy Wydz'ał Samorządowy (prawo 
wanych, pobierać będzie nadal Skarb Pań­
stwa na pokrycie wydatków połączonych ze 
spełnianiem czynności, które będą przejęte 
w myśl niniejszego rozporządzenia przez or­
gana państwowe lub komunalne,,.

H| Reumatyzm [
ischias, pedagrę, otyłość, dychawicę i 
sercową i t p. leczy skutecznie i szybko |

■ „Piperazina Musująca'*
A. SCozYowsSdego 26 ,

Żądać wszędzie z firmą:
Ig A. KOZŁOWSKI 

|| Labor, chem ezno-IarmaceBfyeine 
^srsrawa, Bnduena I « Apteka I

fi8l Wysyłka za zaliczeniem pocztowem. |

KÜ CZCI PRZYBYSZEWSKIEGO
W PRADZE I W PARYŻU

Klub Polsko-Czeski w Pradze urządza dnia 
29-go b. m. o godzinie 11-ej w sali Domu 
Społecznego akademję ku uczczeniu pamięci 
Stanisława Przybyszewskiego. Protektorat nad 
uroczystością objął Minister Oświaty p. Mil- 
liam Hodža. Po odegraniu hymnów narodo­
wych zagai zebranie w zastępstwie Prezesa 
d-ra Fuhricha Wiceprezes Klubu pułk. Mlá­
dek, poczem wspomnienie o Przybyszewskim 
wygłosi po czesku prof. Uniw. dr Jiri Horak, 
a o stanowisku Przybyszewskiego w litera- 
raturze polskiej mówić będzie prof, Uniw. 
Marjan Szyjkowski. Artysta Narodnego Diva­
dla R. Deyl odczyta wiersz Skarlandta ku 
czci Przybyszewskiego, poczem wyjątki z 
przekładów dzieł zmarłego pisarza. Ostatnie 
słowo wygłosi inż. Zdenek Matoušek, poczem 
chór Smetany pod kierownictwem prof. Spil­
ka odśpiewa Bendla Przebudzony. Program 
wieczoru, artystycznie wykonany, zawiera 
wiersz Skarlandta Jerzego Karaska o Lwo 
wie, oraz uwagi prof. Horaka o Przyby­
szewskim,

W ubiegłym tygodniu odbyło się w In­
stytucie Słowiańskim w Paryżu uroczyste 
posiedzenie ku czci Stanisława Przyby­
szewskiego. Słowo wstępne wypowiedział 
p. Fournol. Odczyt o wielkim pisarzu wy­
głosił prof. Zygmunt Zaleski

UCZCZENIE
PROF. AL. BROCKNERA

Wczoraj, dnia 25-go b. tn., odibyło się w 
Poselstwie Polakiem w Berlinie podniosła 
uroczystość wręczenia księgi pamiątkowej 
profesorowie Uniwersytetu Berlińskiego p, 
Aleksandrowi Brucknerowi dla uczczenia je 
go 50-letniej pracy na polu nauko wem.

Imieniem Rządu Polskiego powitał Jubi­
lata p. Poseł Olszowski, następnie przema­
wiali delegaci Wszechnicy Jagiellońskiej 
prof. Ignacy Chrzanowski i prof. Stanisław 
Kot, podkreślając niezwykłe zasługi Jubi­
lata poniesione dookoła studjów nad języ­
kiem polskim, jego wieloletnią cichą i nie­
zmordowaną pracę, poświęconą z zaparciem 
się siebie dla dobra nauki polskiej.

Alctu wręczenia ozdobnie wydanej księgi 
pamiątkowej dokonał dr Muszyński, dyrek­
tor Krakowskiej Spółki Wydawniczej, po­
czem odczytano część niezwykle licznych 
telegramów nadeszlych nietylko z całej Pol 
ski, lecz niemal z całego świata, jak od to­
warzystw naukowych w Rzymie, Brukseli, 
Paryżu, Kopenhadze etc.

Prof. Bruckner w serdecznych słowach 
dziękował za uznanie i tak niespodziewaną 
dla niego owację.

W uroczystości tej wzięli udział człon­
kowie Poselstwa i Konsulatu Polskiego w 
Berlinie oraz liczni przedstawiciele nauki 
polskiej.

LITERATURA ! SZTUKA
Głowa Venus z Knidos znaleziona. — Z 

Kopenhagi donoszą: Wedle wszelkiego praw 
dópodohieństwa, w Muzeum Kopenhaskiem, 
t. zw. Glyptotece Carlcberga, znaleziono 
wśród zbiorów starogreckiei rzeźby głowę 
Venus z Knidos, której tors znajduje się w 
Muzeum Le Cinquatenaire w Brukseli, Duń 
ski racheolog profesor Plinkenberg podczas 
odwiedzin Brukselskiego Muzeum zwrócił u- 
wagę, iż głowa znajdująca się w Kopen­
hadze musi należeć do tego tułowia. Po­
zwolono mu zrobić odlew gipsowy, który 
przywieziono do Brukseli, przylegał zupeł 
nie do wspomnianego tułowia. Cała więc 
Venus będzie teraz, na podstawie wzajemne 
go porozumienia obu Państw, umieszczona 
w jednej lub drugiej stolicy.

Konkurs architektoniczny. — W Pozna­
niu rozstrzygnięto konkurs na projekt pawi 
łonu Związku Hut Szklanych na Powszech 
neq Wystawie Krajowej w 1929 r. Z pośród 
nadesłanych 5 prac pierwszą nagrodę pod 
godłem Vitrum w kwocie 1500 zł. otrzy­
mał p. Karol Sachse, architekt z Warsza­
wy. Nagrodę drugą pod godłem P. H. S. w 
kwocie 1000 zł. pp. Jan Goliński i Henryk 
Łagowski z Warszawy, trzecią pod godłem 
Przedwiośnie pp. Lewy i Lewinson z Ło­
dzi.

TRZECHSETLEC1E BAŚNI
W bieżącym miesiącu przypada jeden z 

ciekawych jubileuszów, trzechsetlecie naro­
dzin najpopularniejszego baśniopisarza, Char 
les'a Perrault, któremu literatura wszech­
świata zawdzięcza cały szereg najpoczyt­
niejszych baśni; Kopciuszka, Sinobrodego, 
Tomka Palucha, Śpiącą Królewnę i wiele in­
nych mniej rozpowszechnionych

Czy jest on istotnie twórcą ich, czy też 
tylko pierwszym, który z podań ludowych 
je spisał i wydał, trudno, rozumie się, po- 
wiedzieć, w każdym jednak razie imię jego 
nieśmiertelnie pozostanie z niemi związane. 
Ciekawym i bodaj znamiennym w tym wzglę 
dzie jest faktem, że oryginalna ich edycja 
pod tytułem Contes de ma mère L’Ove, któ 
ra ukazała się w 1697-ym r., i której pod­
tytuł, modą ówczesną niezbędny, brzmiał: 
Histoire et Contes du temps passé avec des 
Moralités wydana była pod nazwiskiem sy­
na Perraulta, w owym czasie chłopca dzie­
sięcioletniego. Wielu krytyków chce widzieć 
w tym fakcie wskazówkę, że substytucja 
imienia syna jest najlepszym dowodem u- 
slys,zenia z ust dziecka po raz pierwszy tych 
baśni, które jemu zmów jego piastunka mu- 
siała opowiedzieć. Faktem jest TównrieĄ 
że Perrault, który wówczas już był człon­
kiem Akademjd Francuskiej, bardzo małą 
do wydania tych baśni przywiązywał wagę, 
nie przypuszczając, że Lędą one jedynym je 
go tytułem do sławy nieśmiertelnej. Urodzo­
ny 17-go stycznia 1628 r„ miał już blisko 
70 lat w roku wydania tego zbioru baśni, 
który zawierał wierszowane teksty.

FILM I RADJO
Profesor Fabry, znakomity optyk, członek 

paryskiej Akademji Nauk i profesor w Sor­
bonie, otrzymał w tych dniach, od swych 
przyjaciół, honorową szpadę akademicką. U- 
roczystość odbyła się w pałacu księcia de 
Grammond, który, po wręczeniu szpady, 
miał piękną przemowę, a prof. Fabry rów­
nie pięknie za dar i uczczenie go podzięko­
wał, Po skończeniu odbyło się ciekawe po­
siedzenie: oto rzucono na płótno zdjęcia 
filmowe, przedstawiające prof. Fabry‘ego, 
wykładającego na mównicy, a równocześnie 
przygotowane naprzód radio wygłaszało od 
czyt. Wykonanie urządzono tak dokładnie, 
że ruchy profesora na mównicy zgadzały się 
doskonale z głosem, czyli że synohronisty. 
ka gestu i mowy, doprowadzona do dosko­
nałości, odtwarzała najzupełniej wrażeme 
odczytu, który mógł widzieć i słyszeć sam 
prelegent.

ROZWIĄZANIE ZEBRANIA ZW. L-N.
W WARSZAWIE

Wczoraj o godzinie 8-ej wieczorem 
rozpoczęło się w sali Muzeum Prze­
mysłu i Rolnictwa przy Krakowskiem 
Przedmieściu 66 zebranie, zwołane 
przez Związek Ludowo-Narodowy.

Przewodniczący b. pos. liski zwró­
cił się do zebranych z ostrzeżeniem, 
że na sali znajdują się prawdopodob­
nie prowokatorzy, którzy będą usi­
łowali spowodować zamknięcie ob­
rad.

W chwili, kiedy b. pos. Marylski 
zaczął przemawiać na temat Obóz 
Narodowy a Idea Monarchistyczna, 
jakiś osobnik z końca sali zaczął się 
gwałtownie domagać głosu.

W tej chwili przedstawiciel Ko­
misariatu Rządu oświadczył prze­
wodniczącemu, że w razie powtórze­
nia się niepokojów zamknie zebranie.

Bezpośrednio po tern zaczęły z ką­
tów sali padać okrzyki: Niech żyje 
Król. Równocześnie puszczono na sa­
lę gołębia z szarfą, na której był u- 
mieszczony napis: Niech żyje Polska

królewska, Niech żyje jedenastka (li­
sta monarchistyczna).

Przedstawiciel Komisariatu Rządu 
ponownie ostrzegł przewodniczące­
go, że rozwiąże zebranie.

Tymczasem zebrani wyrzucili za 
drzwi kilkunastu burzycieli pokoju, 
którzy jednak dziwnym sposobem po 
kilku chwilach znów znaleźli się na 
sali.

Pod koniec mowy p. Marylskiego 
przedstawiciel Komisarjatu Rządu 
rozwiązał zgromadzenie.

Zebrani zaczęli wznosić okrzyki: 
Niech żyje lista Komitetu Katolicko- 
Narodowego, niech żyje lista 24,

Na salę wkroczył silny oddział po­
licji z karabinami. Na ulicy licznie 
zebrana policja przeprowadzała a- 
resztowania. Kilkunastu aresztowa­
nych odstawiono do Urzędu Śled­
czego.

Jest to już trzecie z kolei rozwią­
zane zebranie Związku Ludowo-Na­
rodowego.

PRAWO I SĄD

0 ZAMORDOWANIE Ś. P. KURATORA SOBIESKIEGO
Aj. Wschodnia donosi ze Lwowa: 
Oczekiwana z dużem naprężeniem 

rozprawa przeciwko 17 członkom taj 
nej Ukraińskiej Organizacji Wojsko­
wej, oskarżonych o szpiegostwo i za­
mordowanie ś, p. kuratora Stanisła­
wa Sobińskiego, rozpoczęła się o g. 
10-ej przedpołudniem. Oddział poli­
cji utrzymuje porządek zarówno w 
budynku sądowym, jak i przed bu­
dynkiem na ulicy. Dla oskarżonych 
ustawiono trzy duże ławy, na któ­
rych zasiedli w porządku, w jakim są 
wymienieni w akcie oskarżenia, 0- 
skarżeni ubrani przeważnie w skrom 
ne ubrania, wyglądają naogół do­
brze. Oskarżone kobiety ubrane są 
w czarne sukienki

Na ławie oskarżonych zasiedli: 1. 
Wasyl Atamańczuk, arbiturjent gim­
nazjalny, lat 27, 2. Iwan Werbicki, 
absolwent gimnazjalny, 3. Michał 
Werbicki, student Uniwersytetu w 
Pradze, lat 28, 4. Olga Werbicka, u- 
czeniea Seminarjum, lat 20, 5. Piotr 
Hołowiński, absolwent weterynarji, 
urzędnik Proświty, lat 34, 6. Antoni 
Stefaniszyn, absolwent Seminarjum, 
lat 30, 7. Aleksandra Janicka, nau­
czycielka prywatna, lat 23, 8. Wło­
dzimierz Dziś, absolwent gimnazjal­
ny, lat 35, 9. Stanisława Dzuubówna, 
nauczycielka prywatna, lat 25, 10. 
Ostąp Derłycia, absolwent gimnazjal­
ny, lat 23, 11. Prokop Matijczuk, ab­
solwent gimnazjalny, lat 27, 12. O- 
łena Korolukowa, nauczycielka ludo­
wa, lat 27, 13. Mikołaj Kowałyśko, 
absolwent gimnazjalny, lat 29, 14. Ja­
rosław Hredczak, nauczyciel, lat 28, 
15. Olga Hredczak, nauczycielka, lat 
25, 16. Michał Wistiuk, absol. gimn,, 
lat 28, oraz 17. Włodzimierz Darmo- 
choł, absol, gimn., lat 25.

Skład ławy przysięgłych jest nastę

pujący: 1. Tadeusz Rogóyski, inż., 2. 
Grzegorz Kierski, kupiec, 3. Bogu­
sław Hulstein-Beck, urzęd. banko­
wy, 4. Józef Nowacki, przemysło­
wiec, 5. dr Jan Blum, urzędn. państw., 
6. Antoni Łuczycki, inż., 7. Stanisław 
Herszmanek, emerytowany urzędnik 
województwa, 8. August Nożnikie- 
wicz, kupiec, 9. Roman Bittmar. u- 
rzędnik Tow. Naft. Premjer, 10. Wil­
helm Jampoler, właściciel dóbr, 11. 
Adam Schmidt, 12. Jan Górski, wła­
ściciel fabryki, oraz jako zastępcy 
Włodzimierz Urban, cukiernik i 
Stanisław Rudolf, urzędnik banko­
wy.

Jako znawcy spraw szpiegostwa z 
ramienia D. O. K. występują kpt, Bie 
lecki i kpt. Ligęza.

Trybunał składa się z przewodni­
czącego sędziego Angielskiego oraz 
jako wolantów Antoniewicza, Góral­
skiego i Dworzaka jun. Oskarżenie 
wnosi autor aktu oskarżenia prk. La­
niewski. Zastępcą ze strony poszko­
dowanych jest adw. dr Nowak-Przy- 
godzki.

Na ławie obrońców siedzą wybit­
ni adwokaci ukraińscy dr Hankie- 
wicz, dr Wołoszyn, dr Dawydjak, dr 
Szuchewycz, dr Słaroselski i dr Pa- 
węcki. Protokół z rozprawy sądowej 
prowadzi aplikant sądowy dr Sem­
kowicz.

Po wylosowaniu ławy przysięgłych 
publiczność oraz dziennikarze, wśród 
których znajduje się dwóch dzienni­
karzy ukraińskich, zajęli swe miej­
sca, poczem oskarżeni po kolei po­
dawali swoje generalja. Po zaprzy­
siężeniu sędziów przysięgłych przy­
stąpiono do odczytywania aktu o- 
skarżenia najpierw w języku polskim, 
a następnie ruskim. Odczytanie aktu 
oskarżenia potrwa dwa dni.

Z AKTU OSKARŻENIA
PAT-iczna donosi ze Lwowa:
Z pośród 17 oskarżonych dwom, Wasylo­

wi Atamańczykowi i Iwanowi Werbickiemu, 
akt oskarżenia zarzuca zbrodnię skrytobój­
czego morderstwa, jakiej dopuścili się w 
dniu 19-go października 1926 r. we Lwowie 
na osobie Kuratora Okręgu Szkolnego Lwów 
skiego ś. p. Stanisława Sobińskiego, Ponad 
to tak ci dwaj, jakoteż wszyscy inni oskar 
żeni są plito o zbrodnię zdrady głównej, 
już też o szpiegostwo, albo o obie te zbro 
dnie łącznie. Kilku oskarżonych pozostaje 
jeszcze pod zarzutem i innych zbrodni, jak 
ukrywanie zbrodniarza, zbrodnię gwałtu 
publicznego, oszczerstwo i fałszywe ze­
znania przed sądem.

Akt oskarżenia stwierdza., że morderstwo 
dokonane na ś. p. So-bińskim było aktem 
politycznej demonstracji i terroru, dokona­
nym przez terrorystyczną antypaństwową 
Ukraińską Organizację Wojskową. Organi­
zacja ta od szeregu lat znaczyła swą dzia­
łalność szeregiem zamachów sabotażowych 
na objekty kolejowe i budynki policyjne, 
paleniem zabudowań gospodarczych i zbio 
rów rolnych, napadami rabunkowymi na ka 
sy rządowe i licznymi zmachami na Ru­
sinów, popierających Rząd Polski, Dalej 
uprawiała organizacja szeroko rozgałęzio­
ną akcję szpiegowską na rzecz Państw o- 
ściennych. Już w roku 1924 w mieszkaniu 
niejakiej Olgi Bessaraibowej odkryła policja 
składnicę szpiegowską tej organizacji.

Obaj oskarżeni o zamordowanie kurator 
Sobińskiego byli czynnymi i przodujący­
mi członkami tej organizacji, z łona której 
wyszedł ten mord,

Ś. p. Kurator Sobański owego wieczoru 
wracał wraz z swoją małżonką z kina do 
domu i tuż przed samym domem dwóch 
sprawców znienacka oddało do niego dwa 
strzały rewolwerowe, które spowodowały

natychmiastową śmierć, poczem sprawcy 
zbiegli, kryjąc się w sąsiednich zaułka h. 
Przez długi czas nie udało się polio,i wpaść 
na trop sprawców aż ostatecznie, posługu­
jąc się licznemi informacjami poufnemi, po 
licja wpadła na trop bezpośrednich spraw 
ców mordu, mianowicie Atamańczuka i Wer 
bickiego. Atamaczuk, zorientowawszy się,1 
o co go policja podejrzewa, usiłował zbiec 
do Czechosłowacji, przekradając się jednak 
górami, zmylił drogę i w oddaleniu ledwie 
kilku kilometrów od Czechosłowackiej gra­
nicy wpadł w ręce posterunkowych policji. 
Tak Atamańczuk, jak i Werbicki zostali 
rozpoznani ponad wszelką wątpliwość przez 
szofera Hasmana, jako ci osobnicy, którzy 
w krytycznym czasie jechali jego autem na, 
miejsce czynu. Pozatem liczna zakwestjono 
wana przez policję korespondencja oraz 
dokumenty organizacji popierają oskarżenie 
ich o zbrodnię morderstwa. Obaj oni wy­
pierają się winy i wykazują swoje alibi, któ' 
re jednkaże przez zbadanych świadków po­
twierdzone nie zostało,

Proces, który toczył się w ubiegłym ró, 
ku w Krakowie przeciwko Włodzimierz®, 
Pipczyńskiej i jej 36-ciu towarzyszom ° 
szpiegostwo, dostarczył szereg dowodów 
rzeczowych, uzasadniających winę oskarżo 
nych w obecnym procesie.

Z pośród dalszych oskarżonych wybitną' 
jest działalność narzeczonej Iw<ana Weił>ic 
kiego Aleksndry Janickiej, narzeczonej A- 
tamańczuka Janinly Korolkowej oraz br® 
ta Werbickiego, Michała. Są to wszyscY 
członkowie rzeczonej organizacji, z których 
każdy pełnił przydzielone sobie funkcja 
jużto szpiegowskie, jużto prapogandowe.

Akt oskarżenia powołuje do rozprawy o' 
koło 50 świadków i wnosi o odczytanie c®' 
łego szeregu dokumentów, korespondenci*' 
antypaństwowych pism i t, p.

PROCES 0 WADLIWE LICZNIKI
Sąd Pokoju 6-go okręgu na, st. Warsza­

wy rozważać będzie dnia 31-go stycznia za­
sadniczej wagi sprawę, dotyczącą liczników 
telefonicznych. Jest to powództwo wytoczo­
ne przez abonentów, którzy wnieśli żądaną 
przez P. A. S. T. za ubiegły kwartał opła­
tę za rozmowy ponadkonłyńgentowe.

Powodowie w skardze swej dowodzą, iż 
opłatę uiścili wobec groźby zamknięcia te­

lefonu, twierdzą jednak stanowczo, iż k®®* ■ 
tyngentu rozmów nie wyczerpali, a źle ftfń*' 
cjonujący licznik wykazał cyfię fałszy*^' 
Wobec tego powodowe domagają się od 
A. S, T. zwrotu niesłusznie pobranych °P*ac

Na rozprawie pełnomocnicy skarżący®^ 
abonentów adwokaci Bloch i Lipiec żąó 
mają powołania znawców dla ustaleni®, 
liczniki działają wadliwie.
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WARSZAWSKA S1MŽ OSIOWA
Rada Miejiska na dzisiejsz-em posiedzeniu 

rozważać będzie budżet Warszawskiej Stra- 
;řy Ogniowej, (która jako stala organizacja 
należy do najstarszych nie tylko w kraju 
.ale w Środkowej Europie, gdyż utworzona 
została przed 96-ciu laty w r, 1834 na mocy 
zarządzenia Rady Administracyjnej Kró­
lestwa Polskiego.

Według pierwszego statutu straż ogniowa 
•oprócz obowiązku gaszenia ognia, musiała 
dodatkowo oczyszczać ulice i place, oraz czy­
ścić kominy. W miarę wzrostu miasta i łą­
czącego się z tern wzrostu liczby pożarów, 
dodatkowe czynności, zwłaszcza czyszczenie 
ulic i placów, zaczęły odpadać, a po prze­
jęciu zaś tego obowiązku przez Magistrat w 
r. 1883, pozostało tylko zraszanie ulic w 
lecie oraz utrzymywanie nadzoru i oczy­
szczanie przewodów kominowych. Obecnie 
po nabyciu przez Miasto specjalnych maszyn 
do zlewania ulic, również ten obowiązek od­
pad! i obecnie straż warszawska nie ma 
innych zadań jak niesienia pomocy w razie 

•ognia, katastrof żywiołowych, oraz czyszcze­
nia kominów.

Właśnie ten drugi dział pracy straży o- 
gniowej wywołuje w obecnych warunkach 
pewne nozdźwięiki, Magistrat w dążeniu swem 
o znalezienie pokrycia na wydatki straży, 
postanowił na terenie wielkiej Warszawy 
^wprowadzić obowiązkowe czyszczenie komi- 
mów wyłącznie przez oddział kominiarski 
warsznwsldej straży. Wprowadzenie takiego 
monopolu, sprzeczne z obowiązującem roz- 
(poeządzeniem p. Prezydenta Rzplitej z dn. 
15-go czerwca 1927 r„ wywołało protest zě 
(stromy cechu kominiarskiego i sprawą tą o- 
becnie zajmuje isiię Ministerstwo Przemysłu 
& Handlu.

W tym stanie rzeczy radziecka komisja fi­
nansowo-budżetowa, oprać owywując podany 
przez Magistrat preliminarz budżetowy stra­
ty, stanęła na stanowisku, że dopóki spór 
© monopol kominiarski nie zostanie rozstrzy- 
(gnięty, tak długo nie można ani zwiększać 
liczby kominiarzy, ani liczyć na zwiększo- 
ine z tego źródła dochody, i

Po ustaleniu tej zasady referent budżetu 
Straży, p. L. Rząśnicki, odpowiednio zmniej­
szył wydatki i dochody tak, że cyfry bud­
żetowe w wydatkach zwyczajnych wynoszą 
3,891,033 zł., w dochodach 418,984 zł.

Oprócz tego przy badaniu preliminarza 
stwierdziła komisja niewspółmierną dyspro 
porcję między uposażeniem urzędników, ko­
mendantów, a uposażeniem służby niższej.

Okazało się n. p., óe nietvlko sierżant, ale 
nawg't szeregowy strażnik otrzymują wyż­
sze wynagrodzenie od swego zwierzchnika, 
olic^na, gdyż sierżant otrzymuje 569 zł,, sze- 
rsgoyieR 472 zł., a oficer 450 zł.; przyczem 
rá^gt-stražak peliri służbę 24 godzin, a 
strażąk według obowiązującego prawa 45 
godzi.! ną tydzień. Tesáme stawki zarobków 
stosowane ,są do szoferów i kominiarzy. Po­
nieważ y sprawie tej władza nadzorcza żą­
dała z^ówsania uposażeń służby pożarniczej 
i kom'Ljiiânskiej z uposażeniem urzędników 
paňstwo-vycli komisja finansowo-budżetowa, 
widząc Niemożliwość przeprowadzenia lego 
żądania \r stosunku do obecnych pracowni­
ków uwa;a) %.s prawa nabyte nożnaby za­
spokoić w y-ft .sposób przez uzupełnienie u- 
pcsaźe^fia fcdatkiem osobistym w wysoko­
ści nabytych już praw. Jeżeli więc n. p. 

, vzorci otrzymuje 569 zł„ a po przyrównaniu 
uposażenie jego wynosiłoby 350 zł„ to róż­
nicę 216 :ł. otrzymywałby jako dodatek 
personalny, wszyscy .zaś niowoprzyjęci szo­
ferzy 'Otrzymywaliby po 350 zł.

Straż war-Łzawska w ciągu ostatnich kilku 
lat zosła’1 zmotoryzowana, a mianowicie od­
dział praski i nowo świecki całkowicie już 
koni nie mają, oddział nalewskowski ma 9 
koni, oddział mirowski 17. Straż warszaw­
ska posiada 4 pompy motorowe małe, 5 pomp 
motorowych dużych, trzy drabiny mecha­
niczne, 5 samochodów rekwizytowych, 2 cy­
sterny, trzy samochody ciężarowe i jeden 
samochód osobowy.

Straż warszawska podzielona jest na 5 od­
działów. Sztab straży składa się z komen­
danta, 5 kapitanów, I-go porucznika. Służba 
pożarnicza zatrudnia 433 osoby (12 straża­
ków rzemieślników, 4 szoferów, 375 straża­
ków kadmowych), Oprócz tego pracuje tam 
46 robotników czasowych (45 ezoferów i 
1 woźny), którzy zastępują w czasie choroby, 
lub urlopów pracowników stałych. Do każ­
dego oddziału przydzieleni są kominiarze, 
których jest ogółem 111.

Wielką bolączką straży ogniowej w War­
szawie jest wadliwe jej rozmieszczenie. We­
dług opracowanego jeszcze w r. 1926-ym pla­
nów na terenie wielkiej Warszawy mają być 
wybudowane nowe pomieszczenia dla Stra­
ży, która usunięta zostanie z Nowego Świa­
ta, ul. Mirowskiej í Ratusza i znajdzie po­
mieszczenie w bardziej odpowiednich loka­
lach. Na częściowe wprowadzenie w życie 
tego projektu tegoroczny nadzwyczajny bud­
żet przewiduje 1,500,000 zL 

F
0 SPOSOB UBOJU BYDŁA 

PRZECIW RZEZAKOM

Komisja finansowo-budżetowa Rady M;ej- 
atkóej przyjęła na ostatniem posiedzeniu bud­
żet rzeźni i targowisk zwierzęcych na r. 
1928/29, przewidujący w dochodach i wydat­
kach w dziale eksploatacyjnym kwotę 
1,943,910 zł. i w dziale budowy sumę 88,200 
jzł„ razem zatem 2,032,110 zł.

Jednocześnie uchwalono wezwać Magistr t
1) by zaprowadził bicie bydła rogatego w 
rzeźniach miejskich w sposób przyjęty na 
Całym świecie cywilizowanym i nie pozwj- 
Hł. aby całe bydło było zabijane w sposób 
nigdzie niepnaktykowany przez rzeźników, 
lecz tylko część, przeznaczona dla ludności 
żydowskiej (wniosek dr. Zawadzkiego).

2) do uregulowania stosunków pracy na

terenie rzeźni miejskiej, a w szczególności 
do przywrócenia spraw majstrom rzemieślni­
czym i czeladzi do wykonywania swego za­
wodu na terenie rzeźni miejskiej bez koniecz 
ności korzystania z narzuconej przez związki 
rzezackie i poganiaczy pomocy (wniosek r. 
Mańkowskiego) i

3) do zbadania całego zagadnienia rzeź­
niczego w Warszawie i przedstawienia Ra­
dzie Miejskiej wniosków, zmierzających do 
stworzenia z rzeźni nowoczesnego, zakładu 
użyteczności publicznej (■wniosek r. Hartle- 
ba).

Sprawa ta omawiana będzie na czwartko­
wemu posiedzeniu Rady Miejskiej i wyjyóła- 
niechybnie gorącą dyskusję.

NADUŻYCIA W WODOCIĄGACH I KANALIZACJI
W związku z nadużyciami, popeł- 

Bionemi w przedsiębiorstwie wodocią­
gów i kanalizacji przy pobieraniu o- 
płat za wodę i kanały, Magistrat prze­
prowadził rewizję ksiąg i dokumentów 

r. 1926 i 1927 do dnia ujawnienia 
Nadużyć, przyczem okazało się, że u- 
r*$dnicy tego przedsiębiorstwa z wła­

ścicielami 131 nieruchomości', wzglę- 
nie z ich administratorami, sprzenie­
wierzyli w ciągu wspomnianego okre­
su 254,531 zł. 96 gr.

Sfałszowane kwity wraz z innymi 
dowodami i wykazami nadużyć, prze­
słane zostały sędziemu śledczemu J. 
ChodasiewiczowŁ.

NOWE ARESZTOWANIE 
W PREZYDIUM R. M.

'V •. vSZcrai z polecenia Nadzwyczai-
1 ^omisji przy Prezydjum R. M. 

aresztowano inż. Kazimierza Recho- 
wicza, b. Naczelnika Wydziału w Mi 
msterstwie Robót Publicznych. Inż. 
Kecnowicza po przesłuchaniu w Pre­
zydium R. odesłano do Więzienia 
oledczego. Aresztowanie to pozosta-

je podobno w związku z uwięzieniem 
p. L. Wyszatyc kiego b. Naczelnego 
Dyrektora Banku Budowlanego. Za­
rzuty, stawiane dr Wyszatyckiemu 
i inż. Rechowiczowi, tyczą się po­
dobno udzielania intytucjom kre­
dytów państwowych przez Bank Bu­
dowlany.

NA MAPIE POGODY I CIEPŁOTY

KS. PRYMAS FOLSXI W TURYNIE
Pol. Katol, Aj, Prasowa donosi:
Po ponownej audjencji u Oioa< św., udał się 

Ks. Kardynał Prymas Hlond do Turynu. Dnia 
26-go b. m. uczci go Salezjański Instytut Teo 
logiczny międzynarodowych studentów spe­
cjalną akademją, W niedzielę dnia 29-go 
b, m., w uroczystość św. Franciszka Saleze- 
go, odprawi Ks. Prymas sumę ponty fika Iną 
w bazylice Matki Boskiej Wspomożeni', Wier 
nych, głównym kościele salezjańskim. Tegoż 
dnia specjalną akademją uczczą Ks. Kardy­
nała Prymasa polscy klerycy salezjańscy.

KS. ARCYB. SAPIEHA
PAT-iczna donosi:
Książe Arcybiskup Metropolita krakow­

ski k®. Sapieha udał &ię dnia 24 b. m. do 
Rzymu, gdzie zabawi do końca lutego.

RADA MINISTRÓW
Rada Ministrów na posiedzeniu wczoraj­

szym, dnia 25-go b. m., odbytem pod prze­
wodnictwem Wiceprezesa R. M. p. Bartla, 
uchwaliła wyasygnować sumę 350.000 zło­
tych na budowę nowego gmachu sejmowego.

Wobec zakończenia prac przez Komisję 
Ankietową uchwalono projekt rozporządze­
nia p. Prezydenta Rzpltej w sprawie roz­
wiązania tej Komisji z dniem 10-go lute­
go b. r.

Uchwalono następnie projekt rozporzą­
dzenia p. Prezydenta o zmianie niektórych 
przepisów dotyczących ustroju Najw. Try­
bunału Administracyjnego. Uzupełnione 
przepisy postanawiają m. in., że krewny do 
4 stopnia względnie powinowaty do 2 stop­
nia sędziego Trybunału, nie może zostać sę­
dzią Najw. Tryb. Admin. Od tego postano­
wienia możliwe jest odstąpienie za zgodą 
ogólnego zgromadzenia N. T. A, i Prezesa 
Rady Ministrów,

Pozatem R. M, zatwierdziła konwencję o 
traktacie przyjaźni z Afganistanem oraz u- 
chwaliła projekt rozporządzenia p. Prezy­
denta Rzpltej o areszcie domowym. Sąd 
może w wyroku orzec odbycie takiej kary 
w mieszkaniu własnem, jeżeli kara aresztu 
nie wynosi więcej nóż 7 dni, w czasie tym 
nie wolno opuszczać mieszkania ani przyj­
mować odwiedzin, i może być zarządzony 
dozór policyjny.

Dalej Rada Ministrów przyjęła projekt roz 
porządzenia o budowie kolei Herby-Inowro- 
cław, przyczem koszta budowy pokryte bę­
dą z operacyj kredytowych oraz z czystej 
nadwyżki dochodów P. K. P., poza sumą 
preliminowaną w budżecie. Wreszcie uchwa 
łono projekt rozporządzenia o przejęciu nie 
ruchomości ziemskich ulegających przymu­
sowemu wykupowi osób nieobecnych. Pod­
legać będą temu nieruchomości osób nie­
obecnych od 1922 r.

Pozatem R. M. przyjęła projekt rozpo­
rządzenia p. Prezydenta Rzpltej w sprawie 
zmiany ustawy z dnia 12-go czerwca 1924 
r, o zakresie działania Ministerstwa Kolei Że­
laznych i organizacji urzędów kolejowych, 
projekt uchwały Rady Ministrów, upoważ­
niający Ministerstwo Robót Publicznych do 
wydatkowania sumy 465 tys, zł. na zakupno 
pogłębiarki, projekt rozporządzenia p. Pre­
zydenta Rzpltej w sprawie opłaty stem­
plowej od pism, stwierdzających kupno nie­
ruchomości przez instytucję upoważnioną 
do parcelacji.

PODWYŻSZENIE UPOSAŻENIA 
WOJSKOWYCH

Dziennik Ustaw z dnia 24-go b, m. ogło­
sił rozporządzenie p. Prezydenta Rzpltej, 
podnoszące uposażenie wojskowych zawo­
dowych i oficerów rezerwy w czynnej służ 
bie. Rozporządzenie to brzmi:

— Uposażenie (art. art. 3, 4 i 118 u- 
stawy z dnia 9-go października 1923 r. o 
uposażeniu funkcjonarjuszów państwowych 
i wojska, Dz. U. R. P. nr, 116, poz, 9241 
wojskowych zawodowych i oficerów rezer 
wy, zatrzymanych w czynnej służbie, a wy 
mienionych w art, 2 punkt a) i c) rozporzą 
dzenia Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 
4-go listopada 1926 r. w sprawie jednora 
zowego zasiłku dla funkcjonariusz ów pań 
stwowych i osób wojskowych, podwyższa 
się ó 10 proc,

JEDNORAZOWY ZASIŁEK 
DLA URZĘDNIKÓW

Dziennik Ustaw z dnia 24-go b. m. ogło­
sił rozporządzenie p. Prezydenta Rzpltej w 
sprawie jednorazowego zasiłku dla funke jo- 
narjuszów państwowych, sędziów, prokura­
torów, osób wojskowych oraz emerytów, 
wdów i sierot w wysokości 45 proc, upo­
sażenia miesięcznego. Zasiłek ten przyzna­
ny jest i pracownikom kontraktowym, któ­
rych wynagrodzenie miesięczne nie przekra­
cza 1000 zł., oraz różnym rodzajom nieeta­
towych pracowników kolejowych. Zasiłek 
wypłacany jest w dwóch ratach dnia 25-go 
b. m. (i 10-go marca b. r.

ZDKOWEiBIAŁB 
ZACHOWASZ UŻYWAJĄC 

TYLKO cr
NAJLEPSZE. PROSZKI 
» AGATOIz - 
MENTOLÏN

wany mróz trwa w óbczarze wysokiego ci- 
śn&eria, zalegającym Rosję wschodnią, miej­
scami dochodząc do —30® (Orenburg).

Temperatura najwyższa wynosida wczoraj 
w Warszawie 4*3,2°, najniższa —-1,1°.

Pogoda przewidywana w dniu dzisiejszym: 
Na wschodzie i północtnym-wschodzie je­
szcze pochmurno i zanikające opady, poza­
tem zachmurzenie zwolna malejące, w ca­
łym kraju odwilż, jedynie na południowym- 
wschodzie kilku-stopniowe przymrozki. U- 
miał-kowane wiatry południowo-zachodnie.

Dnia 25-go stycznia, wskutek nadejścia 
nad Polskę układu niżowego, temperatura 
wyrosła, a na zachodzie i w środku kraju 
opady przyjęły postać deszczu. Śnieg padał 
jeszcze we wschodniej połowie Polski, lecz 
rowmeź już przy temperaturze nieco wyż­
szej od 0°, Na zachodzie Polski już rano 
temperatura wyn,osiła do 4*4°; jjrlko w gó­
rach notowano jeszcze przymrozek, ustępu­
jący jednak szybko przed ciepłym wiatrem 
pOiudniowo-zaohodniim, Lekki mróz utrzy­
mał się jeszcze na Wołyniu i Pokuciu. O- 
pady z doby enegdajszej ogarnęły znaczną 
częsc ' raju od północnego-zachodu aż do 
(górnych biegów Wisły, Bugu i Wieprza. Wol.

Tiatem Polesie, Wołyń i 
cała Małopolska, Na pojezierzu Pomorskim 
opad dosięgnął 5 mm. wysokości. Szata śnież 
na znikła już w Poznańskiem i topnieje dość 
szybko na całym cezarze Pok^ ra^0 d<). 
męgała jeszcze 20 cm• w Wileńskiem i Biało 
«rockiem, 30 cm, na Wołyniu i Pokuciu 50 
|cm. w głębi Tatr (przy Morskiem Giku). '

Cała Europa półn pozostaje pod wpływem 
dwu głębokich depresyj, z których jedna za 
Ma morze Norweskie i sięga zatoką ni­
skiego ciśnienia ponad Bałtyk i kraje Bał­
tyckie, powodując w dn, 25.1 znaczny wzrost 
temperatury, oraz opady w postaci deszsczu

Polsce zach. i środkowej, a śniegu we 
Wschodniej; pas opadów śnieżnych ciągnął 

poprzez Łotwę, Estonję, ogarniał całą 
Finlandję i Ro®ję półn. Nowa depresja zja­
wiła się na Atlantyku i zbliżając się do zach. 
Wybrzeży Angłjii, spowodowała tam pogorszę 

się stanu pogody; po słonecznym ran­
ku niebo s ę zachmurzyło i zaczęły padać de­
szcze. Pogodnie lub dość pogodnie było wczo. 
raj we Francj i na Bałkanach. Rozkład tem­
peratur z godz. 14-ej był następu1] acy: Lon- 
dyn +8°, Paryż +9°. Berlin 4-5°, śtokholm

Ateny +14», Neapol +12°. Umiarko- 
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ZNANY» SKUTECZNOŚCI ,

RADA
NAPRAWY USTROJU ROLNEGO
PAT-iczna donosi:
Dnia 30-go b. m. pod przewodnictwem 

p. Ministra Reform Rolnych Staniewicza od­
będzie się w Ministerstwie Reform Rolnych 
posiedzenie inauguracyjne głównej Rady Na 
prawy Ustroju Rolnego. P. Minister Stanie­
wicz otworzy posiedzenie Rady, przedstawia 
jąc ogólny rys całokształtu działalności Mi­
nisterstwa Reform Rolnych, poczem p. nacz. 
Woliński zreferuje szczegółowo sprawę sto­
sunków agrarnych w Polsce, a Dyrektor p. 
Kasiński działalność Urzędów Ziemskich w 
okresie od 1918 do 1927 r. włącznie. Nastę­
pnie p. Minister Staniewicz przedstawi pro­
gram prac na najbliższy okres.

Do Rady Głównej Naprawy Ustroju Rol­
nego p. Minister powołał szereg przedstawi­
cieli społeczeństwa, wybitnych znawców sto­
sunków agrarnych, a mianowice: pp. Z. Chmie­
lewskiego, prezesa Centralnej Kasy 
dzielni Rolniczych, J. Poniatowskiego. Wizy­
tatora Liceum Krzemienieckiego, J. Steckie- 
go, Prezesa Związku Ziemian, T. Tomaszew­
skiego, adwokata, J. 1 czińskiego, Wicepre­
zesa Wielkopolskiego Towarzystwa Kółek 
Rolniczych, oraz jako zastępców pp. J. Dor.i- 
mirskiego, Prezesa Pomorskiego Towarzy­
stwa Rolniczego, J. Kwapińskiego, byłego 
posła, inż. W. Przedpełskiego, Prezesa Związ­
ku Osadników Wojskowych, prof. W. Schram­
ma, J. Targowskiego i R. Węckowtcza z Wil­
na. Oprócz tego do Rady wchodzą przed­
stawiciele Ministerstwa Reform Rolnych, 
Spraw Wewnętrznych, Spraw Wojskowych, 
Sprawiedliwości, Rolnictwa, Pracy i Opieki 
Społecznej, Skarbu i Robót Publicznych.

STR. CHRZ.-NAROD.
Biuro Stronnictwa Chrześcifańsko-Narodo 

wego mieści się w Warszawie na Krakow­
skim Przedmieściu 30 m. 17, telefon 177-33.

WIADOMOŚCI BIEŻĄCE

Dziś, czwartek 26-go stycznia, Polikarpa 
B. M. Wschód słońca o g. 7 m. 23. zachód 
o godz. 4 m. 10. Wschód księżyca o g. 9 m. 
36, zachód o g. 8 m. 39.

Jutro, piątek 27-go stycznia, Jana Złotou- 
stego B. M,

WIADOMOŚCI KOŚCIELNE
Nabożeństwa z wystawieniem Najświęt­

szego Sakramentu odprawione zostaną dziś 
w kościele św. Antoniego o godz. 6_ej wie 
czorem różańcowe i w kościele Bożego Cża 
ła o godz. 7-ej wiecz, adoracyjne.

Jutro w kościele Archikatedralnym św. 
Jam. w kaplicy Skonania przed cudowną 
figurą Chrystusa Ukrzyżowanego o godz.
8- ej odprawiona zostanie Msz>a. św. o Mę­
ce, zwana Humiliavit, o godz. zaś 3-ei na­
bożeństwo dla uczczenia chwili skonania 
Zbawiciela. Wotywy z wystawieniem Drze­
wa Krzyża św. odprawione zostaną jutro 
w kościołach: o godz. 10-ej u 00. Fran­
ciszkanów przy ul. Zakroczymskiej, o g.
9- ej u św. Trójcy i św. Marcina, o godz. 
8_ej i pół w kościele Nawiedzenio Naiśw. 
M. P. na Nowem Mieście i w tymże ko­
ściele o godz. 5-ej i pół popołud, nabożeń­
stwo do Serca Jezusowego

W kościele św, Anny jutro o godz. 9-ej 
odprawiona zostanie Msza św. z odśpie­
waniem litanji do Serca Jezusowego.

Całodzienne nabożeństwo z wystawie­
niem Najświętszego Sakramentu, celem 
uczczenia Serca Jezusowego odbywać się 
będą jutro w Bazylice na Michałowie oraz 
w kościele Imienia Jezus przy ul. Moniu­
szki, gdzie przed ukończeniem nabożeństwu 
o go-dz, 6-ej wiecz. ks. Prowincjał Jakow- 
ski wygłosi naukę do zebranych.

Z KARTY ŻAŁOBNEJ
Dnia 24-go b. m, zmarł w wieku lat 67 ś, p, 

Antonii Zawadzki, jenerał brygady, b. ko­
mendant m. sł. Warszawy. Pogrzeb dnia 27 
b. m. w maj. Siary koło Gorlic.

Dnia 24-go b. m. zmarła przeżywszy lat 
26 ś. ip. Bronisława z Besserów Fryderyko- 
wa Beneszowa, żona naczelnego Dyrektora 
Sp. Akc, T-wo Ubezpieczeń Piast.

Dnia 24-go b. m, zmarła w Poznaniu ś. p, 
Walentyna z Kryńskich Korytowska.

Dnia 21-go b. m. zmarł w Pozmaniu prze- 
żywistzy lat 32 ś, p. Kazimierz Olszewski,

Dnia 18-go b. m. zmarł w Gnieźnie ś. p. 
Edward Henn, dr. med. jen. brygady w sta­
nie spoczynku.

Dnrla 23-go b. m. zmarł w Poznańskiem 
przeżywszy lat 64 ś. p. Stanisław Wilgocki

Dnia 23-go b. m. zmarł we Lwowie prze­
żywszy lat 20 ś. p. Roman Leliwa Żurow­
ski, słuchacz 2-go roku Akademji medy­
cyny weterynaryjnej.

PROCHY
ŻOŁNIERZY JUGOSŁOWIAŃSKICH
Rząd Królestwa Serbów, Chorwatów i Sło­

weńców zamierza zgromadzić w jednej mo­
gile prochy żołnierzy jugosłowiańskich, po­
ległych na terytorium polskiem. W tym celu 
przybyła wczoraj do Warszawy komisia, de­
legowana przez Rząd Królestwa S. H. S. w 
osobach pp. Milivoja Crvcanína i Iva Perkuta,

P. M. JANKOWSKI DYR. FINANS.
W wyniku ogłoszonego konkursu na sta­

nowisko naczelnika wydziału finansowo-po- 
datkowego Magistratu, komisja konkursowa 
uchwaliła przedłożyć Magistratowi kandyda 
turę byłego wice-prezydenta miasta Warsza­
wy p. M. Jankowskiego. Magistrat poweź­
mie ostateczne postanowienie na swem po­
jedzeniu wtorkowem.

WYKUP NA REGULACJĘ ULIC
Budżet nadzwyczajny wydziału tech 

nicznego Magistratu na t. 1928, 29 prze 
widuje miljon zł. na wykup terenów 
pod regulację ulic. Nie jest to zbyt 
wiele, albowiem potrzeby regulacyj­
ne miasta są znacznie większe. W każ­
dym razie budżet stolicy poraz pierw­
szy przewiduje pozycję na ten cel 
przeznaczoną. Pozwoli ona na uregu­
lowanie szeregu ulic już na wiosnę 
T. b,

ULICZNE SYGNAŁY ŚWIETLNE
Wczoraj po raz pierwszy zastoso­

wano sygnały świetlne przy regulo­
waniu ruchu na skrzyżowaniu Al. Je­
rozolimskich i ul'. Marszałkowskie). 
Na czterech rogach u wjazdu na miej­
sce skrzyżowania umieszczono latar­
nie elektryczne zielone i czerwone. 
Posterunkowy, kierujący ruchem znaj 
duje się trybunie stojącej o- 
bok chodnika przy kwieciarni Ul- 
rycha. Przy wstrzymywaniu, ruchu na 
jednej z ulic krzyżujących się, zapala 
posterunkowy, po ostrzeżeniu dzwon­
kiem alarmowym, czerwone światło. 
Przy zwolnieniu tej arterji dla ru­
chu zapalają się po zaalarmowaniu 
dzwonkiem zielone światła. Przez kil 
ka dni policjanci będą pouczali woź­
niców i szoferów, poczem ruch bę­
dzie regulował jeden posterunkowy 
z trybuny.

GRUŹLICA W POLSCE
(Na •gruźlicę umiera w Polsce rocznie o- 

koło 70.000 osób. Wobec czego, zgodnie z 
przyjętemi normami obliczeń, dotkniętych tą 
chorobą jest 8 razy tyle, czyli 560,000.

W Państwach cywilizowanych jedno łóż­
ko przypada na 10 chorych stosując się 
więc do tych norm winniśmy posiadać 56,000 
łóżek. Niestety jednak w chwili obecnej da­
leko nam jeszcze do idealnych stosunków 
w tej dziedzinie, Polska we wszystkich szpa 
talach i sanatorjach posiada zaledwie 5.000 
łóżek dla swoich chorych na gruźlicę.

Rząd, samorządy ś społeczeństwo winoy 
zrozumieć całą konieczność natychmiasto­
wej akcji w tym kierunku.

AGRIL
Wczoraj o godz. 8-ej wiecz. w portreto­

wej sali Ratusza dyrektor Agrilu dr Klein 
w obecności członków Magistratu, przedsta­

wicieli Rady Miejskiej, Ministerstwa Rolnic­
twa i Spraw Wewnętrznych oraz dziennika­
rzy, przedstawił dotychczasową działalność 
Agrilu i zamiary na przyszłość. Agril zarzą­
dza obecnie 10.607 morgami, z których 2.457 
dzierżawi od Rządu, 262 są własnością Mia­
sta, 3370 stanowi własność fundacyjną oraz 
3.518 mg lasów stanowiących własność róż­
nych fundacyj. Odliczając grunta dzierżawio 
ne od Państwa, które są przeważnie nieuźyt 
kami, z gospodarowanych terenów osiągnął 
Agril w r. 1927 358.057 zł. czystego zysku. 
Na przyszłość polityka Agrilu polegać bę­
dzie na poddzierżawianiu w dalszym ciągu 
otrzymanej od Rządu ziemi oraz na prowa­
dzenie we własnym zarządzie gospodarki w 
majątkach fundacyjnych. Na zakończenie 
swego referatu dr Klein przedstawił zebra­
nym konieczność rozwinięcia zapoczątkowa­
nej przez Agril stacji mlecznej, która wobec 
braku lokalu nie może rozwinąć swej dzia­
łalności do tych rozmiarów, do jakich wzro­
snąć powinna chcąc dostarczać ludności 
zdrowe i czyste mleko,

WZROST BEZROBOCIA 
W WARSZAWIE

Według danych Państwowego Urzędu Po­
średnictwa Pracy Warszawie w okresie od 
16-go do 21-go stycznia włącznie ogólna przy 
bliżotna ilość bezrobotnych w stolicy wyno­
siła 12,750, w tej liczbie pracowników u- 
mysłowych było 3,300. W porównaniu z po­
przednim okresem tygodniowym liczba bez­
robotnych wzrosła o 300.

PRZEWIDYWANIE NA BEZROBOCIE 
W LUTYM

Dnia 25-go b. m. odbyło się posiedzenie 
Komisji Regulaminowo-Budżetowej Zarządu 
Głównego Funduszu Bezrobocia, na którem 
przyjęto preliminarz budżetowy na m. luty 
w wysokości w dochodach 6,401,400 zł. i w 
wydatkach 5.390.692 zł. Preliminarz przewi­
duje, iż w lutym uprawnionych będzie do 
pobierania świadczeń z tytułu akeji ustawo­
wej około 46 tys, (w styczniu około 40 tys.) 
bezrobotnych robotników i około 40 tys. (w 
styczniu około 35 tys.) z tytułu państwowej 
akcji pomocy doraźnej.

STRAJK RYMARZY
Trwający od dnia 16-go stycznia wa 

wszystkich fabrykach rymarskich w War­
szawie strajk poprzedzony został wysunię­
ciem żądań natury ekonomicznej. Zebrania 
dwustronne w inspektoracie pracy z przed­
stawicielami niektórych fabryk nie doprowa­
dziły do pomyślnego wyniku.

WYPADKI KOLEJOWE W R. 1927
Według danych statystycznych w 1927 r. 

było 125 wypadków kolejowych, w których 
73 os oby zostały ranne lub potłuczone, zaś 
45 poniosło śmierć na miejscu lub zmarły 
w szpitalach.

SAMOBÓJSTWO W SZPITALU
Przed 5-ciu dniami przyjęto do 

szpitala Dzieciątka Jezus p. Marję 
Swiderską, lat 34-y, ul. Koszykowa 
nr 37, żonę urzędnika Magistratu ce 
lem dokonania jakiejś zupełnie drob­
nej r operacji. Tymczasem wczoraj 
p. Świderska zmarła bez widocznej 
przyczyny. Dyrektor szpitala zarzą­
dził natychmiast sekcję zwłok, która 
wykazała, że przyczyną zgonu p. 
Świderskiej było zażycie jakiejś tru­
cizny, którą otrzymała w sposób do­
tychczas nieustalony. Sprawą tą za­
jęła się prokuratura.

SAMOBÓJSTWA
Wczoraj popołudniu o g. 4.50 popełniła sa­

mobójstwo Michalina Kamińska, lat 47, żona 
właściciela sklepu rzeźniczego, zamieszkała 
przy ul. Ogrodowej 50. Kamińska skoczyła' 
z okna 3-gc piętra na podwórze, ponosząc 
śmierć na miejscu. Przyczyną samobójstwa 
były podobno niesnaski rodzinne..

Wczoraj wieczorem powiesiła się 60-letnia 
Wiktorja Morsztynkiewicz. ul. Burakowska 
20. Morsztynkiewiczowa, która była bezro­
botną i żyła ostatnio z jałmużny, popełniła 
samobójstwo z nędzy.

TRUDNA DROGA DO MAJĄTKU
P. Maksymiljan Jachman był właścicielem 

dwóch budek na pl. Kercego, z których wy­
ciągał ciężko dochód na utrzymanie rodziny. 
Pewnego dnia postanowił się zbogacić i za­
czął skupywać towary oczywista na weksle.. 
Aż do terminu płatności weksli wszystka 
było w porządku. Kiedy jednak weksle za-, 
częły zapadać wierzyciele przekonali się, że 
p. Jachman nie ma zamiaru płacić. Wobec, 
tego 20 kupców, poszkodowanych łącznie na 
15 tysięcy zł-, urządziło zebranie, na które 
przybył p. Jachman i oświadczył, że mu nic, 
nie zrobią, że może z dobrej woli zapłacić) 
25 proc, należności. Wierzyciele nie zgodzili’ 
się na to i oskarżyli p. Jachmana o złośliwą 
bankructwo. Sędzia śledczy zamknął p. Jach 
mana do czasu złożenia przezeń kaucji w 
wysokości 5 tys. zł.

KRADZIEŻ
W POSELSTWIE BRAZYLIJSKIE!!
Przed kilku tygodniami głośna była kra­

dzież dokonana u p. Posła. Brazylji w Alejf 
Róż 4, gdzie skradziono wiele kosztowności 
w złocie, srebrze oraz w zabytkach m. i. 
cenne siodło wysadzane drogiemi kamie' 
niami.

Mimo bardzo energicznego śledztwa spra* 
wa utknęła na martwym punkcie.

Przed kilku dniami w związku z inną kra< 
dzieżą dokonano przeszukania mieszkania je 
dnego z paserów warszawskich, przyczeią 
znaleziono przy tym paserze duży drogocen­
ny kamień, który, jak się okazało, został wy 
łamany z o go siodła skradzionego w Posel-' 
stwie Brazylijskiem. Paser przyznał się, że 
zarówno ten kamień jak i inne jeszcze otrz'yj 
mał od niejakiego Sobocińskiego, szofera, 
którego aresztowano, Sobociński wymienit 
swoich wspólników. Okazało się. że kradzie( 
ży dokonano po otwarciu drzwi podrobio­
nymi kluczami. Złoto i srebro zbito w jeden 
kłąb, drogie kamienie zaś wyłamano, a po­
nieważ okazały się duże trudności w ich 
spieniężeniu, przeto ukryto je na dnie Wi­
sły. W związku z tą sprawą aresztowano 
kilkanaście osób. Policja poszukuje obecnie 
miejsca, gdzie ukryto drogie kamienie. Śledą 
two toczy się w dalszym ciągu.
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ZEW MORZA
Nadprogram:

Występy Artystów Scen Polskich
POLSKIE RADJO Początek o godz. 6-e|.

B QTVÏ OAW Marszalków. 112
h O 1 I W 1 Pocz. o godz. 6 ej

. OGŁOSZENIA DROBNE

Obraz wł. D. H. „Estefilm". i

Dziś w teatrach miejskich:

X

Bi

NA EKRANIE
nĆBŚ

Pamiętaj o L.O. P. P.

Składano w Ji>rakarni Tenhnuctaei. Sp. Akc. Warszawa, ul. Szackiego 3-5, tłoczono w DriAarai «I. Wareofca 7.Redaktor: Leon Radziejowski
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Aotbka M’SÆ GĄ5ECKIEGO 
w WASGZAWlfc.L’uFRETA 10.

Sprzedają aptxiô i ekłady apteczna-

Pamiętaj 
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i i) Biuro
Zborowskiej

Występy Jazz-bandu orkiestry 
pod dyrekcją H. Golda

Codziennie 2 przedst. o g. 7.15 i 9.30* 
Kasa teatru czynna cały dzień.

W

Teafr Hove PERSKIE OKO
JASHA 3. Dyr, artystyczny A. Wlast

Samochodowa
szkoła Tuszyńskiego, 
Złota 25. Kursy zawo­
dowe Ogólne i Fordow- 
skie (jednomiesięczne).

Dobra rycerskie na sprzedaż!
Z powodu objęcia przez posiedziciela ma­

jątku od rodziny jest na sprzedaż od zaraz 
majątek na Pomorzu obszaru 4000 mórg 
magďebr. W tem 3000 mórg pod pługiem 
500 mórg łąk 100 mórg jeziora i las. Gorzel­
nia w ruchu 60.000 Itr. kontygentu i suszare 
nia płatków ziemniaczanych. Inwentarz żywy 
i martwy, kompletny w doborowym stanie. 
Pług motorowy. Budynki massiv doskonałe, 
Majątek ładnie położony nad jeziorem i szo­
są. Doskonałe polowanie jelenie i sarny. Za­
pasy do żniw dostateczne gwarantowana do­
chodowość na utrzymanie gospodarstwa. Ce­
na 1.800.000 zł. Zaliczka 1.000.000 zł. Zgło­
szenia przesyłać do redakcji pod nr 111, 73

OKRADZENIE MIESZKANIA
P. Roman Rybaczyński, urzędnik, ban 

kowy doniósł wczoraj Urzędowi Śledcze­
mu,że między godz. 4-tą i 6-tą popołudniu 
jacyś złodzieje włamali się do jego mieszka­
nia i okradli go na 6 tys. zł.

WSPOUM m. i
(parter) tek 402-61

chór, weneryesne, nismoe płcio­
wa, skórae, włosów i kosme­
tyka lek. Przyjmuje 8—1 i 4—8 pp.
Panie 1—2. Niezamożnym ustępstwo."

CORSO
Wierzbowa 7

Pocz. 4.30

Apollo: Przyjaciel Domu i Trzymajcie Lwa. 
Capitol: Mogiła Nieznanego Żołnierza, 
Casino; Wschód Słońca.
Colosseum: Czerwona Tancerka,

Corso; Książe Seliman.
Filharmonja; Na Fali Życia.
Muza; Zew Morza.
Palace: Napoleon.
Pan: Książe Seliman. , 
Rococo: Spowiedź Kapelana, 
Splendid: Na Fali Życia.
Stylowy: Poeta_Żebrak. _
Światowid: Mężczyzna z Przeszłością, 
Uciecha: Zakazana Dzielnica Algieru. 
Wodewil: Dziś niczynne z powodu jutrzej­

szej premfery.

ODMROŻENIE
Oryginalna maść 

(z kogutkiem)
„łOOZOL" 
leczy i goi ranki, 
powstałe od odmro­

żenia. 1472 
Sprzedają apteki i 

składy apteczne.

■ cbitu i kaszlu pp. Lekarze stosują „Balsam 
! Tiocołan-Age“, który ułatwia wydzielanie 
się plwociny, wzmacnia organizm i samopo­
czucie chorego, powiększa wagę ciała i usu­
wa kaszel. Używa się za poradą lekarza- 

Sprzedają apteki. 1469

Tests* „WZA“
Plac Trzech Krzyży 73, 

róg Hożej i Mokotowskiej, tel, 66-26

NOWY SPOSOB
Jankiel Rudnicki, Nowolipie 15, przecho­

dził wczoraj uL Bagno, niosąc pod pachą 
dwie paczki grzebieni. Nagle zbliżyli się do nie 
go jacyś dwaj osobnicy, z których jeden przeciął 
nożem szpagat, przytrzymujący paczki, dru­
gi zaś usiłował wyrwać jedną paczkę. Rud­
nicki spostrzegł się w porę i zaczął krzyczeć 
i zdołał uratować grzebienie. Jednego z o- 
pryszków Mendla Seidermana, ul. Krochmal­
na 21, ujęto.

CASINO
Poćzątek seansów 4, 6, 8 i 10

UW'AGA: Publiczność uprasza się o punktu­
alne przychodzenie na początek seansów, 
gdyż ze względu na wysoką wartość artys­
tyczną i nastrojową filmu wpuszczać się bę­

dzie tylko seansami.
Bilety ulgowe i passe-partout nieważne!

ORKIESTRA ADAMA FURMAŃSKIEGO.
MOTTO: Ta pieśń o życiu ich dwojga roz­

brzmiewa wszędzie, zarówno wśród 
zgiełku wielkomiejskiego jak i pod 
pogodnym niebem zacisznej wsi — 
gdyż wszędzie wygrywa życie tą

I JOHN BARRYMORE
I i CONRAD VEIDT

w potężnym dramacie 9-cio akt. p. t.
& ®

WIELKI
o 8-ej Lakme
NARODOWY
o 8-ej Zrzędność i Przekora 

i Lekarz Miłości
LETNI
o 8-ej Szkoła Wdzięku

Program warszawek! (lala 1111 m)
PIĄTEK, 27-go stycznia. 11.40-12.00 Ko­

munikaty, 12,00 Hejnał z Wieży Marjackiej, 
14.40-15.20 Komunikaty, 15.20-16.20 Przerwa, 
16.20-16.40 Przegląd wydawnictw perjetycz­
nych omówi prof. H. Mościcki, 16.40-17.05 
Odczyt p. t. Propaganda Lotnictwa w Szko- 
kach wygł. red. Jerzy Łosiński, 17.05-17.20 
Komunikaty P. A. T., 17.20-17.45 Odczyt p. 
t, dr. Mieczysław Człowicz, 17.45 Koncert 
w wykonaniu orkiestry mandolinistów pod 
dyr. Leonidasa Aleksandrowa, 18.55-19.20 
Komunikaty, i Rozmaitości, 19.30-19.55 Od­
czyt p. t, Ó Rozpowszechnieniu Chorób We­
nerycznych w Polsce wygł. dr. Szczodrowski, 
19.55-20.15 Pogadanka m izyczna z cyklu 
Dzieje Muzyki wygł. prof. Si. Niewiadomski, 
20.15 Transmisja z Fiłharmonji Warszaw­
skiej, 22.00-22.05 Komunikaty. 22.05-22.30 
Komunikaty PÁT,

(SUNRISE)
Pierwsza amerykańska realizacja euro- j 
pejskiego reżysera F. W. MURNAUA S 
w roi. gł.: BJANET GAYNOR I 

pamiętna z Siódmego Nieba B 
Margaret Livingston George Obrlen I

Karwowskiej, Szereszewskiej, Węgrzynówny, 
oraz pp Dobosza, Mossoczego, Ivo, Janow­
skiego. Tokarskiego, Bolko i Popławskiego, 
Dyryguje p. M. Rudnicki.

Jutro opera Umberta Giordano, Uczta Szy 
derców z pp. Olginą, Budziszewską, Grusz­
czyńskim i Mossakowskim.

W sobotę Walkirja Wagnera z udziałem 
pp. Polińskiej-Lewickiej, Jaroszównej, Le­
skiej, Dygasa, Palewicza i Michałowskiego, 
pod kierownictwem muzycznem p. Dołźyc- 
kiego.

Narodowy gra codziennie Zrzędność i 
Przekorę z M. Frenklem i L. Solskim oraz 
wesołą komedję Perzyńskiego Lekarz Miłości 
z Ćwiklińską na czele.

W niedzielę o godz. 3.30 po cenach zni­
żonych komedja Blizińskiego Pan Damazy 
z Freskiem na czele.

Letni« Dziś we środę i dni następnych 
Szkoła Wdzięku.

W niedzielę popołudniu po cenach zniżo­
nych Orlęta.

W pełnym toku pod kierunkiem p. Chaber 
skiego próby komedji Szenesza p. t, Nie Że- 
nie Się. J

ZEBRANIA I ODCZYTY
Odczyt o Przybyszewskia» — Dnia 26-go 

»tycznia r. b. w lokalu Związku Zawodowe 
go Pracowników Samorządowych m. st. 
Warszawy, ul. Krakowskie Przedmieście 
nr. 1, prof, Tadeusz Herbich wygłosi od­
czyt p. t.: Stanisław Przybyszewski. Począ 
tek o godz. 20-ta.

Ze Stów. Techników. — W piątek, dnia 
27-go b. m., o godz, 8-ej wiecz w Stowarzy 
szeniu Techników {Czackiego 3-5) refera­
ty wygłoszą: inż. Piotr Drzewiecki, prof. 
Ignacy Radziszewski i inż. Wacław Ostrów 
s;ki w sprawie mieszkaniowej i ruchu budo 
wlanego.

Præexnaexenïe!
Jeżeli Ci brak energji, ró­
wnowagi, jeżeli cierpisz 
moralnie i nie masz wyj­
ścia napisz do mnie 
psychografologa Szyllera 
Szkolnika, autora prac 
naukowych, redaktora pi­
sma „Świt" Wiedza Taje- 
jemna. Nadeślij charakter 
pisma awego, lub zainte­
resowanej osoby, zako­
munikuje flnię, rok i miesiąc urodzenia, 
waler, żonaty, wdowiec, ilość osób aaibliż- 
®zej rodziny, otrzymasz odemnie szczegó­
łową analizęcharakteru, określenie zalety 
wad, zdolności i przeznaczenia jak rów­
nież odpowiedzi naszczerze zadane pyta-, 
ma. Los Twój zaieży aietylko od Twoich 
zdolności i czynów, lecz i od ludzi, z któ-J 
rymi się łączysz! Nie licz się z tym, oft 
ludzie źli i głupi mówią i piszą o mnta 
gdyż ludzie ci nigdy osobiście mnie ni» 
zc&li i nie korzystali z moich rad, lec« 
weź pod uwagę posiadane pr^ïzemnie pro­
tokóły i odezwy Towarzystw Naukowych 
Warszawy, na wybitniejszych powag świa­
ta lekarskiego i poważnej prasy. Wszy­
stkim Czytelnikom analizę wysyłam za­
miast zł. 5.—, tylko za 2 ł. . Osobiście 
przyjmuje d godz. 12—2 i 3—7 wiecz. Ad­
resuj Jo mnie; Warszawa., Szy ller -Szkot* 
nik, Redakcja „ŚWIT“, Nowowiejska 3® 
m, 6, róg Marszałkowskiej.

Zeszyt pisma „Świt" Wiedza Tajem®^ 
oraz katalog niezwykle ciekawej rei-- 
książek, wysyłam gratis, na przesyłkę z** 
łączyć znaczek pocztowy. .

Niniejsze ogłoszenie wyciąć 1 rałączY® 
do listu.
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Wielki daje dziś wieczór operę Lakme 
z pp. Bandrowską w roli tytułowej, Leskiej,

Perskie Oko (ul. Jasna 3). Codziennie 
wielka rew ja karnawałowa p. t. Confetti, z 
udziałem pp. Bukojemski ej, sióstr Halama, 
Herten, Karlińskiej, Kościeśzanki, Nowickiej, 
Zelskiej, Bodo, Borońskiego, Olszy, Rolanda 
i Waltera oraz świetnego zespołu jazzbando- 
wego pod dyrekcją Henryka Golda. Początek 
przedstawień o godz. 7.15 i 9.30.

Qni Pro Quo. Rewja p. t Typki z Qui 
Pro Quo,

Wesoła Jama dawniej Eldorado, uL Ho­
ża 29 róg Marszałkowskiej. Dziś, jutro i dni 
następnych rewja w 3-ch częściach p. t. Pie- 
rzemy Bez Bólu oraz Turniej Humoru,

Czerwony As (ul Marszałkowska 114). 
Codziennie nowy program p. t. Biały Karna­
wał W. Julie za, A. Tura i innych. Codzien­
nie dwa przedstawienia o godz. 7.20 i 9.20.

TRUP KOBIETY W ŚNIEGU
Dnia 16-go b. m, wyszła z (tomu chora 

umysłowo Marja Łukasikowa, mieszkanka 
wsi Enńljanowa (gm. Kłębów, pow. Ra- 
czymhiski) i więcej nie powróciła. Wczo­
raj zawiadomiono Komendę P. P. w Ra­
dzyminie, że na łąkach około wsi Emiljano- 
wa psy wygrzebały ze śniegu zwłoki nagiej 
kobiety. Na głowę denatki widnieją ślady 
pedziebania przez ptaków. Na miejsce svy- 
padku udał się komendant powiatowy, ko­
misarz Dudziński, który wszczął energiczne 
dochodzenie.

zna; angielka „gover- 
ness”; francuska mło­
da. 76

SKUTKI OBERWANIE SIĘ MURU
Przy ul. Niecałej 10 oberwał się kawał 

muru i ugodził w przechodzącą 48-letnią 
Czesławę Kowalską (Prosta 34). Pomocy u- 
dzielono poszwankowanej w ambulatorjum 
Pogotowia, gdzie lekarz stwierdził potłucze 
nie głowy i rąk,

LECZNICA specjalna
Mvśs a vis DWORCA” 

ul. CH î 56
wyłącznie dla chorób wenerycznych, 
skórnych i wewnętrznych. Analizy. 
Przyjęcia od 9 r. do 9 w. (Niedz. do 2 pp.)

WIZYTA 3 złote. 6

TEATRY S KONCERTY
Z Fiłharmonji. Na jutrzejszym piątko- 

B wym wielkim koncercie symfonicznym pód 
I™ dyrekcją Grzegorza Fitelberga pozna War­

szawa świetnego pianistę włoskiego Carlo 
( Zecchi, który zdobył już całkowite uznanie 
'całej Europy.i stawiany jest w szeregu naj- 
{wybitniejszych wirtuozów współczesnych. 
: Zecchi grać będzie koncert c-moll Beetho­
vena oraz nierirany u nas jeszcze koncert 
Respighiego. Oprócz Carlo Zecchi w koncer­
cie piątkowym weźmie udzrnł ceniona śpie- 

S waczka Stanisława Korwin-Szymanowska. Na 
ia czele programu orkiestrowego suita Czesła­

wa Marka.

Recû&a! skrzypcowy Bronisława 
GimpJa« Dziś, w czwartek, dnia 26-go b. 
m. usłyszymy w Filharmonii skrzynka pol­
skiego Bronisława Gimpla, który grą swoją 
wywołuje wszędz e entuziazm i ogólne za­
chwyty, a w niektórych krajach jak np. we 
Włoszech jest przedmiotem wyjątkowych 
owacji i wyróżnień.

Recital skrzypcowy Szymona Gold- 
berjya odbędzie się w sali Konserwatorium 

w sobotę, dnia 28-go b. m.
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RADJO POLSKIE ! NIEMIECKIE
Stosunki między poszczególnymi kierow­

nikami radjofonji różnych Państw są nie- 
tylko poprawne, ale oparte na wspólnym i Í3 
dobrze zrozumiałym interesie i rozwijają 
się naogół przyjaźnie. Ostatnio, dużą wrza­
wę, zwłaszcza w pismach niemieckich, wy­
wołało otwarcie silnej polskiej stacji w Ka- i 
towicach, która jakoby przeszkadzała przy 
odbiorze przez radiosłuchaczy niemieckich 
stacji Gliwickiej na niemieckim Górnym 
Śląsku. Obecnie, jak doniósł o tem jeden z 
ostatnich numerów Rundfuniku, poważnego 
radiowego pisma niemieckiego, niemieckie 
Ministerstwo Poczt i Telegrafów wydało po i 
lecenie zwiększenia mocy nadawczej stacji 
gliwickiej do 20 kilowatów, jakkolwiek po­
winna ona pracować mocą odpowiadającą 
sile katowickiej stacji. Roboty prowadzone 
są w niezmiernie szybkiem tempie, i mają • 
być ukończone w ciągu najbliższych 3 ty- I 
godni. J

Ogłoszona przez dzienniki niemieckie 5 
wojna radjowa na Górnym Śląsku nie przed j 
stawia się jednak tak groźnie. Stosunki | 
między broadcaStingiem polskim i niemiec- | 
kim są w dalszym ciągu jaknajlepsze, cze- ! 
go dowodem są chociażby dokonywane w | 
ostatnich dniach próby wymiany progra- I 
mów między stacją warszawską i berlińską, * 
które wypadły dla obu stron bardzo pomyśl­
nie. Próbne te transmisje mają na celu od­
powiednie techniczne i programowe przygo­
towania stałej, międzypaństwowej wymia­
ny programów, która oparta jest na umo­
wie zawartej swego czasu w Warszawie 
przez delegatów radjofonji niemieckiej, «ej 
chosłowackiej, austrjackiej i polskiej. Praw- j 
dopodobnie więc, niedługo cały niemiecki 
świat radjowy dzięki tym wymiennym trans­
misjom będzie mógł zapoznać się z polską 
twórczością muzyczną i literacką.

Należy więc mieć nadzieję, że wojna mię 
dzy stacją katowicką i gliwicką zostanie po 
myślnie dla obu stron zakończona.

M
dusznos?
BOLE GARDŁA

KSf ZABAWY KARNAWAŁOWE
Bal Automobilklubu — Dnia. 27-go b. m. 

II odbędzie się w balonach Resursy Obywa-
1 telslde, doroczny Bal Automobilklubu Pol 
j ski, który, jak co roku, zgromadzi z pewno 
; ścią najwytworniejsze koła stolicy. Bilety 
; w cenie 15 zł. do nabycia u pp. Gospodyń 
‘ i w Sekretariacie Automobilklubu Polski, 
j ul. Ossolińskich 6, teł. 135-86.

ř Bal Patrii. — Dnia 23-go b, m. odbędzie 
'się w dużych salonach Towarzystwa Łyż- 
’ wiarskiego {ul. Szopena 3) VII doroczny 
j bal Korporacji Patrja, organizowany tym 
! razem przy współudziale członków Towa- 
? rzystwa. Karty wstępu są do nabycia u 

pp. gospodyń, filistrów i członków czyn­
nych Korporacji tylko za okazaniem za­
proszenia, Muzyka Jer.a Różewicza. Po­
czątek o godz. 10-ej wiecz.

® Zabawa taneczna Koła Poń. — We wto­
rek dnia 31-go b, m._ urządza Koło Pań 

ggj przy Polskim Komitecie do zwalczania ra- 
Eka, zabawę taneczną w salonach Stów, Te­

chników, Czackiego 3-5. Zabawa potrwa od 
9-ej do 3-ej.

Bal Harcerski. — Dnia 31-go b. m. odbę 
Idzie «i? w salonach Oficerskiego Kasyna 

j Garnizonowego, Al. Szuch?. 23, Bad Har- 
» cerski, z którego dochód przeznaczono na 
! fundusz budowy związkowej Stanicy Har- 
1 cerskie; ,

i Doroczny Bal Architektury. — Dorocz- 
jny Bal Architektury odbędzie się dnia l_go 
I lutego b. r. w gmachu Wydziału Architek- 
! tury Politechniki Warszawskiej, Koszyko- 
! wa 55, Związek Słuchaczów pracuje już nad 
J pómysłpwem i eiektownem ubraniem licz- 
! nych sal i nad zapewnieniem gościom, zgo­
dnie z tradycją tego Balu, możliwie 
hucznych i wesołych niespodzianek.

ggai Jedna noc w Hollywood. — Tak 
tytuł Bal-Monstre w Szkole Sztuk 
nyćh dnia H-go lutego, który tymrazem ma 

IjSj przejść pod względem wspaniałości , deko- 
H racji wszystko, co tylko stolica dotychczas 
I widziała. Olbrzymi lokal Sokoły zmienio- 

ny będzie na stolicę filmową świata Po-‘ 
wstaną sztuczne fragment miast, pagody i 
indyjskie palarnie opium, lodowa Clondy- 
ke .części starego Paryża. Londynu i Rzym 
Cezarów. Wszystkie znakomitości i gwiaz­
dy ekranu przvbędą ną- ten bal. Nie zabrak 
nie Chaplina, Toma Miksa i Chaneya. Praw 
dziwą zaś niespodzianką będzie przyjazd 
Poli Negri. Od wczoraj rozpoczęły się pra­
ce dekoracyjne, przy których zajętych jest 
przeszło dwustu adeptów i adeptek sztuki. 
Podczas balu poraz pierwszy wykonane bę 
dą nairowsze tańce: Mangli-Trott, Beri- 
Beri iTampico, wykonane przez zespół 
wszystkich jazz-bandowych Orkiestr war­
szawskich.

Dziś Wielka Rewja Karnawałowa
pod tyt.

CONFETTI

Z powodu przygotować 
do jutrzejszej Uroczystej Premjery 

pierwszego polskiego filmu artystycznego 

PRZEZNACZENIE 
z najbardziej zachwycającemi 6-kinią BIANKĄ DODO 
q w i a z d a m i j 7_|ejlił MUS!ą D AJCHESO WNĄ 

Dziś kino WODEWIL nieczynne.

'•■“Ii« • JL • j Marszałk.lll |” g Światowid pocz. o 3.4.oi g
V- 1-------------------§

I Mężczyzna j
Iz Przeszłością!
9 w roli głównej

KONRAD VEIDT

řííZIkfICTifMiÁ" Na I-ej stronie (ci dołu kolumny) groszy 90 — układ 5~szpaHowy. W ogłoszeniach tekstowych (kolumny środkowe) grosxy 70—układ 5-sipaltowy Komunikaty w tekście 1.50 zł, — 
LJfw'LwJfc&iwBr'Ä» 5-szpaltowy. NeVologi do 5Û mm. po Í5 groszy, wyżej 35 groszy za wiersz — układ 5-szpaltowv. Ogł >szenia zwyczajne (reklamy) groszy 20 — układ , 10-szp altowy. Ogłoszenia dro» . 
ta wyraz 20 groszy, poszukiwanie pracy 10 groszy. Zaiiarowanie pracy bezpłatnie, f'gîoszcîiia lekarskie (ostatnia kolumna) za wiersz 25 gr.— nkład 5-szpaltowy. Ogłoszenia tabelaryczne i fantazyjne (skośne) 50 proc.

Wydawca: Antoni Lewak

KSlftŻE SELIMAN 
g arcydzieło pg, Maurycego Dekobry 
i filŚmPWfliilPP przepychem barw i 

UldJlbllOjíJblí bogactwem dekoracji 

Oszałamiające ÎXÂSÆi

I V roli tylni. OLAF FJORD

DZIŚ
o 8-ej Juljusz Cezar ? 

t , w niedzielę o 4-ej pp. Aby Zyć!
XXXKrX^MXMXXMXXXXXXKXXXXMMXXX

Polski. Dziś i dni następnych arcydzieło 
Shakespeare p, t. Juljusz Cezar z Junoszą 
Stępowskim, Adwentowiczem, Leszczyńskim 
i Samborskim

W niedzielę popołudniu jeszcze raz tylko 
ukaże się poraz 29 sensacyjna komedja Wro­
czyńskiego p. t. Aby Żyć.
MMXXXXXMMKXXMXXXXKXXXMXKMKMX 
X 
X 
X 
X 
X 
X 
X 
X 
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X 
X
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Mały. Dziś i do poniedziałku włącznie 
Moralność Pani Dulskiej.

W niedzielę o godz. 12-ej Świt, Dzień i 
Noc. O godz. 4-ej popoł. poraz pierwszy po 
cenach zniżonych ósma Żona Sinobrodego 
z pp. Junoszą-Stępowskim i Modzelewską w 
rolach głównych. . GRUŹLICA PŁUC Jest nieubłaganą ij

We wtorek premjera komedji Kiedrzyń- * . ’ corocznie, nie robiąc róż-
skiego p. t Niepoprawni Kochankowie z Ma nicy dla wieku, płci, stanu, kosi miljony ludzi, 
licką. Grabowską, Stanisławskim i Węgierką Przy zwalczaniu chorób pluictnych, bron- 
w rolach głównych. j cbitu i kaszlu pp. Lekarze stosują „Balsam

Stołeczna Operetka w Teatrze No­
wości. Dziś i dni następnych rewja-operet- 
ka Piękność z Nowego Jorku, z udziałem 
pp. Lucyny Messal, Zuli Pogorzelskiej, So­
kołowskiej, Dowmunta, Domosławskiego, Mie­
rzejewskiego, Szczawińskiego, Sempolińskie­
go i in. Początek o godz. 8-ej wieczorem.

Wielka Rewja w Teatrze NowoSci. 
Wystawia w dalszym ciągu wspaniałą rewję 
p. t. Hokus Pokus z udziałem pp. Pogorzel­
skiej, Sokołowskiej, Gicrasińskiego i innych. 
Początek punktualnie o godz. 10-ej wiecz. j

W przygotowaniu nowa rewja p. t. Wszy- . KT
stko z Miłości pod kierunkiem artystycznym Mazowiecka 4. Nauczy 
Konrada Toma. cielka wïz?za; T'cho

„ „ . ..„»«« T i wawczyni: krawiecczyPrzedstawienie dla Dzieci w Tea-‘---- —-----
trze Nowości* W niedzielę dnia 29-go 
b. m. o godz. 4-ej min. 30 popołudniu przed­
stawienie dla dzieci. Fantastyczna bajka w 
4-ch aktach ze śpiewami tańcami i baletem 
Leszczycowej p. t. Jak Zła Wiedźma Kubu­
sia Zaczarowała. Reżyseruje Tadeusz Lesz- 
czyc.

Praski. Dziś poraz pięrwszy młodzieńczy 
dramat historyczny Słowackiego p. t. Min- 
dowe, Książę Litewski w reżyserji Turowi- 
czówną, Dziewońskim, Serwińskim, Lenkiem 
i innymi w rolach głównych.

Teatr Sensacyj (Karowa 18, obok Bri­
stolu). Gra dziś i codziennie sztukę amery­
kańską Wallace'a p. t. Nieuchwytny z Ciesz­
kowską, Rolandem i Biegańskim. Początek 
o godz. 8-ej wieczorem.

Znicz (Śniadeckich 5). Ostatnie 4 przed­
stawienia Jasełek dane będą dziś, w piątek 
i sobotę o godz. 6-ej i w niedzielę o godz. 
12-ej w poł. Bolszewicy o godz. 8.15.

Premjera Kościuszki pod Racławicami w 
sobotę o godz. 8,15.

TEATR MAŁY
DZIŚ

o 8-ej Moralność Pani Dulskiej
w niedzielę o g. 12-ej w poł. X

Świt} Dzień i Noc
w niedzielę o 4-ej Ósma Zona Si­

nobrodego

COLOSSEUM
I Program 43

CzerwonaTancerka
I Dramat osnuty na podstawie 
i aktów ochrany rosyjskiej
I w roli główn. OGDA SONIA 
a Mała Salas Wielki Konkurs Śmiechu!!! 
! RI F & R A F jako Marynarze 
3 TO- , , , Wallace Beeryg W rolach głównych; C5ara Bcw
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